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WŁOCHY — ABISYN JA — ANGL JA 


Na zamknięcie kanału Sueskiego — Włochy odpowiedzą zbombardowaniem okrętów angielskich 


PARYŻ, 228. Prasa francuska poświę- 
ca zbierającej się dziś w Lomdymie an- 
gielskiej radzie gabinetowej dużo uwa- 
gi, podkreślając doniosłe historyczne 
znaczenie dzisiejszego posiedzenia. 

Na premjerze Baldwinie — pisze „Echo 
de Paris“ — ciąży odpowiedzialność, któ- 
ra może być porównaną jedymie z dzie- 
jową odpowiedzialnością Mussoliniego. 
Dziennik przypuszcza, że Amglja zniesie 
dotychczasowe ograniczenia w sprawie 
wywozu materjału wojennego do Abi- 
synji. Dia większej części opinji angiel- 
skiej zniesianie tego ograniczenia będzie 
aktem zwykłej sprawiedliwości, gdyż 
należy dać Abisynji możność obrony, dla 
Włoch natomiast będzie io aktem wro- 
gim, 

Niezależnie od skutków, jakie pocią- 
smąć może za sobą odnośna uchwała ga- 
binetu angielskiego, kwestja zniesienia o- 
gramiczeń wywozm materjału wojennego 
posiada raczej znaczenie drugoplanowe 
wob?e ważniejszej daleko kwestji. ja- 
kiem będzie stanowisko Anglii na naj- 
bliższem posiedzeniu Rady Ligi Naro- 
dów. Anglja — pisze dziennik — mogła- 
by wprawdzie zarządzić zamknięcie ka- 
nalu Suezkiego. co jednak dia Włoch 
«|anowiłoby „casus helli“. 

Podobny pogląd wyraża pani Tabonis 
w „Oeuvre*. kłóra przypuszcza, że na 
zamknięcie kanału Suezkiego przez An- 
zlię włoskie eskadry lolnicze odpowie- 
działyby zbomhardowaniem angielskich 
okrętów wojennych. hbłakujących wej- 
ście do kamału. 

Z faktu fego zdajc sobie sprawę kic- 
rowm ctwo rił zbrojnych Anglji. które 
w chwili obecnej nie rozpo'ządza jesz- 
cze dostatecznemi siłami lądowemi i mor 
skemi. potrzebnemi dla rcalizacji na te- 
tenie międzynarodowym polityki gło- 
szenej przez Anglję od chwili ukończe- 
nia wojny. Autorka artykułu nie przy- 
puszeza, by w Genewi2 uchwalono za- 
stosowanie art. 16 paktu bigi Narodów. 
gdyż deprowadzićchy to musiało nit- 
uchronnie do wojny, co nie leży w in- 
teres e-ani Anglji ani Francji. 


ZAPRZECZENIE ADMIRALICJI 
ANGIELSKIEJ 

LONDYN, 228. Jak podaje „Press 
Associatio*. admiralicja angielska ogło- 
sila dziś w nocy zaprzeczenie podawa- 
nym óstalniu przez prasę hiszpańską po- 
gloskom. jakoby Anglja nosiła się z za- 
zi ZĆ NZ 
= EET PEZET MEAT TĄD 

Zgon b. prezydenta 

GRECJI. 
ATENY. 22.8. (PAT). B. prezydent 


Grecji Kondiriotig zmarł tutaj w dniu 
dzisiejszym. Admirał Kondiriotig ode- 
grał rolę w życiu nowoczesnej Grecji 
W latach 1912—1913 zwyciężył on 
dwukrotnie froni turecki w pobliżu 
cieśniny Dardanelskiej. Następnie był 
członkiem rządu Venizelosa i przyczy- 
nil się do wystąpienia Grecji po stro- 
nie sojuszników wojny światowej. 
Przez pewien czas był wicekrólem, 
a następnie parokrotnie był wybiera- 
ay na prezydenta republiki grecki. 


Pogrzeb lotnik ów 
AMERYKAŃSKICH 
LOS ANGELOS, 22.8. (PAT). Dzi- 
siaj odbędzie się pogrzeb Willey Po- 
sta i Willy Rogersa. W całej Ameryce 
odbyły s:ę uroczystości żałobne. Po- 
nad miastami krążyły samoloty z 
czarnemi flagarmi ne znak żałoby. 


miarem zamknięcia cieśniny Gibnałtal- 
skiej. Pogłoski te wywołały szczególnie 
w południowej Hiszpanji, m. in. w Bar- 
celonie silny niepokój, 
O NEUTRALNOŚĆ HISZPANII 

LONDYN, 22.8. Wadług doniesień ko- 
respondenta Reutera z Gibraltaru, który 
wczoraj udał się samochodem do Tarify, 
najbardziej ma południe wysuniętego 
punktu Europy dla zbadania prawdziwo 
ści pogłosek o pojawieniu się włoskich 
hydroplanów w pobliżu Tarify, pogłoski 
te nie odpowiadają prawdzie. W Tarifie 
panuje żywe poruszenie. Po mieście krą- 
żą najróżniejsze pogłoski, nikt jednak 
nie widział hydroplanów włoskich. Wła- 
dze hiszpańskie również katagoryczmie 
zaprzeczają wiadomościom o pojawieniu 
się włoskich hydroplanów ma wodach 
hiszpańskich. Tem niemniej prawdą jest. 
że hiszpańskie władze wojskowe zarzą- 
dziły obsadzenie ważnych punktów nad 
cieśniną Gibrałtarską przez wojsko, co, 
zdaniem korespondenta. pozostaje w 
związku z decyzją rządu hiszpańskiego 
zabezpieczenia neutralności Hiszpanii. 

WOJSKA HISZPAŃSKIE 
POD GIBRALTAREM 


MADRYT. 22.8. (PAT). 27 pułk pi?- 


hoty hiszpańskiej z Kadyksu przybył | z Indjami 


wczoraj do Tarify. 
były ulbiegłej nocy wojska z Sewilli i 
Malagi, złożone z kawalerji, piechoty i 
oddziału karabinów maszynowych. Woj- 
ska z Sanroque wysłano do Linea de la 
Conception iw sąsiedztwie Gibraltaru). 


PRZYGOTOWANIA ANGILESKIE 
NA MORZU ŚRÓDZIEMNEM 
I CZERWONEM 


KAIR, 22.8. Prasa egipska donosi, że 
W. Brytanja czyni osłatniemi czasy wiel 
kie przygotowania wojskowe we wschod.- 
niej części morza Śródziemnego i na mo- 
rzn Czewronem. Między innemi zostały 
główme siły morskie przesumięte z Maiity 
do Hajfy, który to pont staje się obec- 
nie najważniejszą bazą dla obrony ko- 
mumikacji imperjalnych, 

Również postanowiono zbudować w 
przyśpieszonem tempie kolej pomiędzy 
Jerozolimą a Port Saidem. 

Pozatem znacznie już się posunęły na- 
przód prace po rozbudowie mowej bry- 
tyjskiej bazy morskiej i lotniczej w Alk- 
bach. na morzu Czerwonem. 

Wszystkie te przygotowania dowodzą. 
zdaniem prasy *pgipskiej, że Anglija jest 
zdecydowana za wszelką cenę bronić 
całkowitego bezpieczeństwa komunikacji 
oraz posiadłości i wpływów 


Krążownik niemiecki 
przybył z rewizytą do Gdyni 


GDYNIA. 22.8. (PAT). Dziś przybył 
do Gdyni z rew:zytą do marynarki 
wojennej niemiecki krążownik „Kó- 
nigsberg* pod dowództwem koman- 
dora Schmudta. 

Na redzie okręt został spotkany 
przez of'cera łącznikowego kpt. Ju- 
gana, Po oddaniu salutu narodowego 
przez „Königsberg“. 21 strzałami, sto- 
jący w porcie wojennym pancernik 
„Bałtyk“ odpomiedział 21 strzałami, 
poczem „Königsberg“ 15 strzałami od- 
dał salut fladze admiralskiej, na co 
„Bałtyk odpowiedział takim samym 
salutem. Następnie ..Kónigeberg" zo- 
stał wprowadzony do portu i zakot- 
wiczony. 

Przy dworcu morskim „Königsberg“ 
pow tany został w zastępstwie amþa- 


sadora niemieckiego w Warszawie 
rzez pierwszego radcę ambasady 
Śchliepa, attache wojskowego amba- 
sady gen. Schindlera oraz konsula ge 
neralnego Niemiec v. Kuehlera. Po 
ewnym czasie dowódca krążownika 
Emand Schmudt w otoczeniu wyż- 
szych oficerów złożył wizyty dowód- 
cy floty wojennej Unrugoroi, dowód- 
cy obrony wybrzeża komandorowi 
Frankoroskiemu, komendantowi por- 
tu wojennego Steyeroroi oraz komiea- 
rzowi rządu Sokołowi. Dyrektorowi 
urzędu morskiemu, kapitanow: portu 
handlowego oraz komendantowi mia- 
sta zostały złożone karty wizytowe. 
O godz. 15 komandor Schmudt był re- 


wizytowany na „Kónigsbergu . 
. 5 e 


Katastrofa w fabryce samolotów 


40 robotników pod gruzami hangaru 
BUKARESZT, 22.8. (PAT). W  ru-j40 robotników. 


muńskiej fabryce samolotów w Bra- 
tow wydarzyła się poważna katastro- 
fa. Zwalił sie bowiem świeżo zbudo- 
wany hangar. grzebiąc pod gruzami 


Do tej pory spod gruzów wydobyto 
6-ciu zabitychi 16-in ciężko rannych. 

Los dalszych ofiar katastrofy jest 
dotychczas nieznany. 


Zmiana programu 


komunistycznej partji Polski 


RYGA, 22.8. Z Moskwy donoszą: 
Wczoraj odbyło się pierwsze posie- 
dzenie nowoobranego komitetu wyko- 
nawczego III międzynarodówki. Obra 
dy rozpoczęto śpiewem międzynaro- 
dówki, poczem przystąpiono do wy- 
borów prezydjum komitetu, wykonaw 
czego. 

Do składu prezydjum wybrano Sta- 
Loa, Dymitrowa, Gotwalda, Cachina, 
Kolarowa, Lenskiego, Manuilskiego. 
Krusinena Wilhelma Picka, Toreza, 
Frcol:, Waj-Mina. Na sekretarza ge- 
neralnego JlI międzynarodówki jed- 


iwgotow amo qurac 


Na wniosek delegata komumnietycz- 
nej parlj: Polski, Lenskiego, prezy- 
djum II międzynarodówki rozpatrzy 
jako jedną z pierwszych aktualnych 
spraw program komunistycznej par- 
tji Polski i projekt zmian tego pro- 
gramu. W tym celu utworzono spe- 
cjalną komisję- Komunista węgierski 
Bela Kuhn tym razem n'e został wy- 
brany do prezydjum Kominternu. 

Posiedzemie prezydjum Kominternu 
odbywało się w pałacu sowieck m 
związków zawodowych: kióry przed 
rewolucją był siedzibą 6tanowej or- 


nogłośnie został wybrany Dymitrow, ' ganizacj: szlachty moskiewskiei. 


Do Algesiras przy- | brytyjskich w bascuie morza Śródziem: 


nego i Czerwonego. 
NERWOWY NASTRÓJ 
W LONDYNIE. 

LONDYN. 22.8. (PAT). W czwartek 
panował tu nastrój nerwowego ocze- 
kiwania. W biurach j na giełdach 
utworzyły się grupy osób, czekaja- 
cych na wiadomości, dotyczące. donio- 
słego posiedzenia gabinetu, Giełdy lon 
dyńskie przybrały wyglad ponury, 
Akcje wykazują tendencję zniżkową. 
Na rynku towarowym naogół panuje 
tendencja mocna w stosunku do psze- 
nicy, kukurydzy i bawełny. Równocze 


śnie podstawowe monety podniosły 
się w cenie, spowodu przewidywania, 
że dojdzie do rezsrywki wojennej 


między Włochami a Abisynją. Z poe 
śród walut zagranicznych nieoficjal: 
ny kurs lira różni się poważnie od 
kursn oficjalnego, który jest Ściśle 
kontrolowany przez władze włoskie. 
Bankierzy i eksporterzy niechętnie 
odnawiają kredyty, udzielone dotych- 
czas Włochom i nie chcą im przyznać 
dalszych kredytów finansowych na 
zakup towaru. „New Chronicle“ do- 
nesi, że jeden z banków z t. zw. wiel 
kiej piątki, odmówił Włochom udzie. 
lenia kredytu. Paryż i Nowy Jork rów 
nież są niechętnie usposohiene do 
udzielenia Włochom kredytu. Dlatego 
też zadawane jest pytanie, skąd Wło- 
chy czerpać będa finanse potrzebne 
im do prowadzenia wojny. zważywszy 
zwłaszcza bardzo trudna sytuację fi- 
nansów włoskich. 


Wypadek konsula włoskiego 
W ABISYNJI. 


BERLIN, 22.8. (PAT). N. B, I. do- 
nosi z Adis Abeba: Konsul włoski w 
południowej części Abisynji Muzi 
Falconi usiłował przed niespełna mie 
siącem powrócić z Addis Abeba na 
swą placówkę, Nie mógł jednak wy 
konać wówczas swego zamiaru Spo: 
wodu wylewu Nilu. 

W ubiegły wtorek Faleoni podjał 
na nowo swą próbę, wvreżdżając w 
towarzystwie służacego z ambasady 
włoskiej w Addis Abeba w kierunku 
miasta Godian. 

W środę wieczorem  odstawiono 
konsula z raną postrzałową w ramie- 
niu do szpitala w Addis Abeba. 

Konsul Muzi Falconi jest zięciem 
posła brytyjskiego w Addis Abeba. 

ADDIS ABEBA, 228. (PAT). Na- 
czelny lekarz szpitala włoskiego w 
Addis Abeba oświadczył, że życiu kon 
sula Fałconi nie zagraża niebezpic- 
czeństwo. Pienwszy opatrunek zrobio 
no dziś rano. Kuli jeszcze nie wydo- 


byto. 

PARYŻ, 22.8. (PAT), Wedle otrzy- 
manych tu wiadomości poselstwo wio- 
skie w Addis Abeba ogłasza urzędo- 
wo. że konsul Falconi zranił się przy 
padkowo na polowaniu. oglądajac 
swoją strzelbę, która się zacięła. 


Somalijczycy uciekają 
Z ARMJI WŁOSKIEJ 

KAIR. 228. Prasa egipska donosi z 
Addis-Abeby, że EEE tam wia- 
domość o masowych dezercjach So- 
mal: jezyków, zaciągniętych przez 
Włochów do swej armji. Tak żołnie- 
rze tuzinami jak i ludność Somali 
przekracza granicę ab:syńską. nie 
chcąc pozostawać pod władzą włoską 
i walczyć przeciwko Abisyńczykom 
Liczba zbiegów ma wymosić naraz:e 


ało 10000» 


„KURJER ZACHODNI” 


piątek 25 słerpria 1955 rok. 


Kulisy życia emigracji rosyjskiej 


Apelacja emisarjusza bolszewickiego do Sądu Najwyższego 


WARSZAWA, 22.8. (Telwł.). Na 
terenie Polski istnieje związek rosyj- 
idkiich inwałidów wojennych, emi- 
grantów. Jest to jedyna u nas organi- 
zacja rosyjska tego typu. której cen- 
trała mieści się w Wilnie i posiada 
oddziały w większych skupieniach 
inwalidów. Związek ten zgromadził 150 
członków, wśród których jest czterech 
b. carskich generałów, dowódców kor 
pusów, oraz ? generałów innych stop- 
ni. Oprócz tego wchodzi w skład 
związku jeszcze przeszło 50<«iu wyż- 
szych oficerów armji carskiej. 

Zadamiem związku, oprócz niesienia 
materjalnej pomocy swoim członkom, 


całą stanowczością twierdzili, że Ku- 
rowskiemu zależało na zdyskredyto- 
waniu kół emigracji rosyjskiej, gdyż 
kył on wysłannikiem bolszewickim, 

Sąd okręgowy w Wilnie uniewinnił 
wszystkich oskarżonych, podając w 
motywach, że postępowanie Kuraw- 
skiego. dążącego do wywołania fer- 
mentu wśród emigrantów, mogło nasu 
nać nodejrzenie, iż działał z ramienia 
osók w tem zainteresowanych. Poza- 
jem oskarżeni, wysiępując przeciwko 
Kurowskiemu na terenie związku dzia 
łali z pobudek szlachetnych. 

Głośny ten proces przeszedł przez 
wszystkie instancje i wszędzie koń- 


czył się wyrokiem uniewimniającym. 
Zdawałoby się, że sprawa ucichła, o- 
kazuje się jednak inaczej. Kurowski 
nie zaprzestał swej |żialalnośći i ze- 
brawszy szereg dokumentów i dowo- 
dów, występuje obecnie do Sądu Naj 
wyższego, wnosząc o rewizie Drocesu. 
Dowodzi, że posiada szereg rewela- 
cyjnych materjałów, dotyczących dzia 
łalności związku i udowodnić 
słaszność swoich zarzutów. O ile Sąd 
Najwyższy nakaże rewizję procesu, 
będziemy jeszcze raz Świadkami od- 
zwierciadłenia *=ulisów życia emigra- 
cji rosyjskiej. I 


Nr. 229. 


Hitler przesłał do ministra Goebbe|- 
sa telegram z wyrazami współczucia 
dla ofiar katastrofy przy ul. Goeringa 
w Berlinie, zawiadam ając zarazem o 
przekazaniu 50 tysięcy marek dla ro- 
dzin zabitych ; rannych. 


Epideimja cholery 
W CHINACH. 
SZANGHAJ, 22.8, (PAT). Wedle do 
niesień dzienników w miejscowości 
Taun-Huna w Chinach północnych 
wybuchła epidemja cholery. 


Dotychczas zarejesiiowano  zgórą 
50 wypadków śmiertelnych. 


Olbrzymie straty 
SPOWODOWAŁ WYLEW RŻEKI. 


SZANGHAJ. 22.8. (PAT). Straty spo 


jest także dbanie o ich poziom 
etyczny. 

Przed kilku laty Międzynarodówka 
rozesłała do swoich zagranicznych e- 
misarjuszy tajny okólnik, utrzymany 
w energicznym tonie i nakazujący 
wszelkiemi sposobami dążyć do roz- 
sadzenia związków rosyjskich emi- 
grantów do wojskowych lub do zdy- 
skredytowania w oczach emigracji ich 
kierowników.  Fmisarjusze zaczęli 
działać. 

Postępowanie emisarjuszy było zręc» 
ne. a w każdym wypadku podobne. 
W łonie organizacji zjawiali się lu- 
dzie, którzy zaczynali dostrzegać bra- 
ki działalności zarządu, etwarzali po- 
głoski o nadużyciach, rzucali kalum- 
nje na b. generałów i przypisywali im 
postępowanie, uwłaczające ich czci. 

Również i w Polsce pojawił się w 
1952 r. niejaki Sergjusz Kurowski, 
podporucznik b. armji rosyjskiej, któ- 
ry zaczął wytrwale dążyć do wywoła 
nia kampanji przeciwko władzom 
związku. Zarząd umieścił w „Mołwie” 
warszawskiej odezwę do, członków 
związku, zawierającą ostrzeżenia prze 
ciwko Kurowskiemu. nazywając go 
agentem bolszewickim, który dąży 
do wywołania rozłamu wśród emigra- 
cji rosyjskiej. Podiponucznik poczuł 
się obrażony zarzutami i pociągnął 
wszystkich do odpowiedzialności, Po- 
nieważ wiekszość oskarżonych miesz 
kata w Wilnie proces w pierwszej in- 
stancji toczył sie przed tamtejszym 


BERLIN, 22.8. 
rumowisk : poszu 
strofy na ul. Hermana Goeringa trwa- 


Żywcem pogrzebanych robotników 


jeszcze, nie wydobyto 


sa i. 


pner E aap 


Ilustracja przedsiwwia teren etrasznej katastrofy, 
aż wł.) Usuwanie 


iwanie ofiar kata- 
laznych rusztowań. 


ków. Trzy kompanje saperów zajęte 
a na zmianę usuwaniem ziemi i że- 


„W pobl:skim ogrodzie Tiergarten 


Liczba uchodźców wynosi 35 milj 
ludzi. 


Krwawe starcie 
WOJSKA Z BANDYTAMI 
MEKSYK, 22.8. (PAT) W stanie 
Puebla doszło do starcia z liczną ban- 
dą, od dłuższego czasu napastującą 
miasteczka stanu. W siarciu z woj- 
skiem po stronie bandytów padło 10 
zabitych i k:lkunastu rannych. Wła- 
dze miejscowe twierdzą, iż bandyci 

zostali ostatecznie rozbici. 
Niewyjaśniona przyczyna 
POŻARU RADJOSTACJI 


BERLIN, 22.8. (Tel. wł.) Wystawa 
radjowa w Berlinie była otwarta dla 
publiczności przez KAIĘ środę. Ponie- 
waż, jak wiadomo, restauracja wy- 
stawowa spłonęła doszczętnie, zainsta 
Jowano restaurację tymczasową pod 
namiotami. Na terenie wystawy zaka- 
zano palenia papierosów ; cygar. A 
paraty telewizyjne ustawione są w 
dalszym ciągu. Kierownictwo stacj 
nadawczej telewizyjnej ogłosiło w 
prasie, iż wstrzymane zostało nada: 
wane dotychczasowego programu: 
Komunika! nie podaje jednak powo- 
du zawieszenia dotychczasowego pro- 
gramu. 

Niemieckie biuro informacyjne do 
nosi, że dotychczasowe śledztwo w 


sądem okrecowym, Na ławie oskarża- 
nych zasiedli wówczas prezes związ- 
ku Leonid Matwiejew. b. pulkownik 
armji carskiej. Mikołaj  Striełkow. 
b. rotmistrz armji rosyjskiej, 70-letni 
Grote-de-Buko b. generał rosyjski, po 
siadający najwyżeze odznaczenia woj 
kowe ów. Jerzego, Andrzej Bartosze 
wicz, b. pułkownik, Leonid Fomin, 
pułkownik oraz 72-letni Grzegorz Ja- 
niszewski, b. generał, dowódca II-go 
korpusu armji rosyjskiej. 

roces ten należał do największych 
seneacyj dnia i oskarżeni o zniesla- 
wienie dawni dygnitarze rosyjscy 


zl 


ło bez przerwy całą noc. Dotychczas 
nie udało się wydobyć zasypanych 
robotników. ;Rozmiary _ katastrofy 
przy budowie kolei podziemnej w 
lea 2. bramy Brandenburskiej prze- 
raczają znacznie pierwotne przypu- 
szczen:a, Stwierdzono, że pod masami 
ziemi znajduje się jeszcze zagrzeba* 


b.| nych conajmniej 20 robotnikóm. 


Pracujący nad odkopaniem ofiar 
słyszel: w nocy lekkie pukanie. Zda- 
wało się więc, iż uda się przynajmniej 
kilku zagrzebanych uratować. Akcja 
ratunkowa prowadzona jest bez wy- 
tchnienia z nakładem wszelk'ch środ- 


rozłożył się tabor wojskowy z kuch- 
niami i przyrządami technicznemi. W 
nocy plac przy bramie Brandenbur- 
skiej, ośwetlony reflektorami, przed- 
stawiał niesamowity midok obozowi- 
ska wśród w:elkiego miasta. Z Essen 
sprowadzopo 12 wykwalilikowanych 
górników ze specjalnymi przyrząda- 
mi do odkopywania zawalonych kon- 
strukcyj w tunelu, celem jaknajszyb- 
szego poparcia akcj: ratunkowej. 
Wielkie trudności powoduje podno- 
szenie się poziomu wody zaskórnej, 
gromadzącej się w tunelu. 


wodowane przez wylew rzeki Żółtej 
obliczane są na 300 milj. dolarów. 


"prawie pożaru na wysłuwie radjo- 
wej, którego ofiarą b 4 osoby, n'e 
stwierdziło, aby pożar został wywo- 
łany przez podpalenie lub sabotaż. 


Katastrofa tramwajowa 
W MOSKWIE 
PARYŻ, 22.8, (PAT). Agencia Ha: 
vasa donosi z Moskwy, że wydarzyła 
się tam katastrofa lramwajowa, 5 o 
sób zostało zab tych na. miejscu, a 24 
odniosło rany. Szczegółów brak, 


LULWIK WOHL 


LAWA 


Powieść współczesna. 


Nagle rzuciła ołówek i zdjęła słuchawkę. 
Pozostało pokonać tylko jedną, niewielką 
przeszkodę. 

Czy mogę o tej porze ielefonować do niego? 

Potem nakręciła tarczę. 

— Tu Obranowska. Czy mogę mówić z- pa- 
dem Robowiczem? 
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ROZDZIAŁ IV. 


O ósmej rano doktór Natalja Obranowska sie- 
działa przy biurku i rob:ła notatki z miesięcznika 
lekarskiego, do czego wczoraj wieczorem nie 
doszło. 

Były to tylko pozory pracy. 

W rzeczywistości czekała na telefon. 

Andrzej Robowiez przyrzekł, że zatelefonuje 
nie później jak o ósmej ramo. 

Pokiwała głową, oglądając kółka, figurki czło- 
wieczków i ełarannia wycieniowana kiść wino- 


pra 


| Początkowo chciała wydrzeć kartkę, ale po | 


wstrzymała się, ponieważ strony  miesięczn'ka 
były ponumerowane. 

To wyelądałoby źle, nieporządnie. 

— Małe dzidzi — powiedziała do siebie 
z przyganą — fartuszek i spowrotem do szkoły... 

(Często rozmawiała ze sobą jak w:ele ludzi, 
żyjących w samotności. 

W rannych godzinach żyła tylko dla siebie. 

Spędzała je codzień jednakowo. 

Dwadzieścia minut wytężonej gimnastyki, 
zimny pryszn:c, śniadanie, trochę lekimry facho- 
wej i notatki z przeczytanego. 

To już weszło w zwyczaj. 

Potem następowała zabawna, niczem niewy- 
pełniona godzina. Na pacjentów było za wcześnie 
+ naturalnie, o tej porze prawie nigdy nikt nie 
przychodził. 

Wówczas spacerowała po swoim gabinecie; 
stawiając prawie jak mężczyzna, szerokie. ener- 
giczne kroki i rozmyślając o wietkich, trochę fan- 
tastycznych sprawach. 

Naprzykład o tem, że praktyka lekarska była 
dopiero w zaczątkach i przytem djabełnie skrom- 
nych. 

Należałoby ją ponieść, rozszerzyć. 

Za wszelką cenę osiągnąć wspaniały rozwój: 


*choćbx. na naikróiszs okres CZa8m. 


Ale jak? 

Jak to zrobić, jeśl prakiyka prywatna ogra 
miczała się do wypadków grypy lub lekkich za- 
chorzeń gardła i oskrzeli? 

Chyba zdarzy się nadzwyczajny, szczęśliwy 
wypadek, że przejeżdźając obok jej domu, nagle 
zachoruje jak:$ cudzoziemiec, bogaty i hojny jak 
maharadża. 

Wyłleczy go, a wiedy... 

O, wtedy wiele niemożliwych rzeczy stanie 
się rzeczywistością. 

Mała lecznica prywalna asystentka, kitka 
sióstr, jasne korytarze. wyłożone białemi kaflami, 
przestronne, czyste pokoje, całe urządzenie — 
ostatnie słowo technik: lekarskiej. 

I pracować, pracować bez wytchniemta. 

Ten plan był najbardziej emocjonujący. Ma 
rzenie nad marzeniami, najwyższy : ostatni szczyt 
pragnień. 

Ale dziś „godzina przyszłości“ przedstawiała 
się zupełnie inaczej. 

Przyczyna nienormalnego zjawiska leżał: 
w tem, że dziś w nocy Natałja śniła. 

Tak jest, śniła najnaturalniej w świecie, co 
prawe nigdy się nie zdarzyło od czasu, jak zn- 
częła siebie uważać za dorosłą. 
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„KURJER ZACHODNI” 


ZDOBYWAMY MORZE! 


piatek 25 Gerpfiia 1955 ról. 


„PIŁSUDSKI” NA OCEANIE 


37 statków o pojemności 65.000 ton 
-- oto stan polskiej floty morskiej, w 
dniu 1 stycznia b.r. Zastraszająco ma- 
o, nieprawdaż?  Tembardziej, że 
przecie Gdynia jest od kilku łat naj- 
większym portem na Błatyku, że w o- 
statnich latach eksport polski coraz 
bardziej kierujemy ku dalekim kra- 
jom zamorekim, że zaczynamy nawią- 
zywać normalne stosunki kolonjalne 
z Liberją. 

Ale począiek zrobiony. To najważ- 
niejsza. Gdy dodamy nieustannie po- 
głębiający się w naszem  społeczeń- 
stwie odczucie į zrozumienie spraw 
morskich, io możemy być pogodniej- 
szej myśli ma przyszłość. zyska- 
wszy morze. nie popełnimy takiego 
b!edu. jak nasi przodkowie, którzy 
z lenistwa oddali morze obcym, a sa- 
mi żyli bez wysiłku. zadowoleni, że 
matka-ziemia rodzi płodnie i ich u- 
irzymuje. To nastawienie społeczeń- 
stwa ku morzu. pogłębia turystyka 
morska. która zakorzenia się u nas co- 
raz silniej i staje się coraz bardziej 
wzięta. Hasło: ..pracuj ma lądzie — 
odpoczywaj na morzu” przenika ogół 
coraz mocniej. Przy naszych trudno- 
ściach paszportowych takie wycieczki 
morskie są najtańszym, a w istnieją- 
<ych warunkach bodajże jedynym 
sposobem poznawania obcych krajów. 

W najbliższych dniach dostaniemy 
nowy statek motorowy „Piłsudski“, 
który za dwa tygodnie przybije do 
Cdyni z Monfalcone. gdzie zbudowa- 
no go w tamtejszej stoczni, W listo- 
padzie 1933 r. linja Gdynia-Ameryka 
postanowiła zbudować dwa statki 
transatlantyskie o pojemnoścj 15.000 
ton, a już teraz w 20 miesięcy bę- 
dzie oddany do użytku jeden statek. 
s w lutym wypłynie drugi, bliźniaczy. 
„Batory“. 

_W rozwoju naszej floty zjawienie 
się „Piłsudskiego” będzie momentem 
wręcz zwrotnym, Na wodach transa- 
ulantyckich zjawi się etatek polski. 
nie ustępujący w niczem pod wzglę- 
dem techniki, urządzeń, wykwintu. 
vezpieczeństwa janym. Będzie stanowił 
czynnik połężny naszej propagandy 
wcbec obcych. Pamiętamy, jak wielkie 
znaczenie przywiązywali Niemcy do 
puszczenia na wody „Bremen“, nie- 


dawno czytaliśmy, jak uroczyście 
świętowali Francuzi uruchomienie 
Normandji*. Jakkolwiek „Pilsudski“ 


nie wytrzymuje konkurencji z tymi 
olbrzymarni co do rozmiarów i luksu- 
su, to jednak nasz pierwszy statek 
traneatlaniycki nie ustępuje im w ni- 
czem pod względem iechniki i urzą- 
dzeń. Na wodach bałtyckich bedzie 
dominował. $ 

, „Piłsudski“ posiada 160,4 m. długo- 
ści, 21,5 m. szerokości; wysokość po- 
kładu słonecznego wynosi 22 m., zanu- 
rzenie 7,54 m, Pojemność jego obli- 
czono na 14,400 ton, Pasażerów w kla- 
sie turystycznej może objąć 371, a w 
trzeciej 400; załoga liczy 265 osoby. 
razem tedy ma statku znajdzie się 
1056 osób. Obie klasy są ok urządzo- 
ne, że w razie wycieczek mogą być 
połączone. tak że nie byłoby dać 
podziału między uczestnikami. Do dy- 
apozycji wycieczkowcy będą mieli sie- 
dem pokładów, połączonych z eobą 
windą, czytelnie. salony, pokój pań, 
pokój dziecięcy, basen naturalny 4-5 
m., salę gimnastyczną. kort tenisowy, 
werandy j t.d. Przy jadalni znajdować 
się będzie kaplica okrętowa z ołta- 
rzem Maiki Boskiej Ostrobramskiej, 
dzieło artysty rzeźbiarza Kenara. Pla- 
fony, słupy, ściany sal pokryte są ma- 
lowidłami artystycznemi. Dużo wysił- 
ku włożono w artystyczne urządzenie 
wnętrza, Chodziło bowiem organiza- 
toram o stworzenie jednocześnie czyn 
nika propagardy sztuki i kultury pol- 
skiej wobec obeych. Pod iym wagle- 


dem wyniki są zupełnie zadowala- 
JEE FE I 
_ „Piłsudski“, a od lutego i „Batory“ 


będzie pełnił normalna służbę komu- 
nikacyjną pomiędzy Gdynią a No- 
wym Jorkiem. Podróż lirwać będzie 
SM i pół dnia z zatrzymaniem się w 
Ka ze. Po 5-dniowym {pobycie 
XN * lorku bedzie wracał do 


sok 


svego portu macierzystego. Prócz Ko- 
NŚ zaw jać będzie także do Ha- 
lifaksu w Kanadzie. 

Bywalec oceaniczni zarzucają 
Me że płynie za szybko. 
Niema bowiem czasu na wypoczynek, 
niema czasu na rozkoszowanie się lu- 
ksusem statku. Tego zarzutu „Piłsud- 
skiemu“, którego szybkość wynosi 
18—20 węzłów na godzinę, nie można 
v<zynić, Będzie czasu dość i na zapo- 
znanie się z statkiem i na wypoczynek 
morski, 

Zbliżymy się ogromnie do Nowego 
Świata. Będzie to korzystna į dļa nas 
samych, że Ameryka przestanie być 
dla szerokich kół czemś egzotycznem 
i dla wychodźctwa. które będzie się 
mogło szczycić polskim statkiem. Na- 
taralnie że sama Polska nie będzie 
zaspokajała możliwości „Piłsudskie- 
go". żadne z państw bałtyckich nie 
ma tak wygodnych transatlantyków. 
Wobec niskich kosztów za rejsy moż- 
na będzie niechybnie liczyć na pu- 
bliczność i innych państw jak Rumu- 
nja. Czechosłowacja, Węgry. 

Dzięki dwu tvm nowym statkom to- 


naż naszej marynarki zwiększa się o 
50 proc. Jesteśmy dopiero na dorob- 
ku. Mamy wszakże naturalne, wielkie 
ambicje i chcemy dorównywać innym 
państwom na odcinku morskim, jak- 
byśmy pragnęli odrobić nasze zanie- 
dbania przeszłości i iść z postępem iw 
wielkim wyścigu pracy i wysiłku in- 
nych państw morskich. 

Piszący te słowa był Świadkiem 
wodowania „Batorego“ w Monfalco- 
ne, Dla Polski fakt ten był poprostu 
Chodziło o chwilę, do- 


przeżyciem. e 
słownie może kilkadziesiąt sekund. 
Pomyślimy: na odległem południu, 


pośród obcych. obca muzyka zaczyna 
grać polski hymn narodowy, a w mo- 
rze spływa olbrzymie, żelazne pudło 
okrętowe, opatrzone wielkim herbem 
państwowym. Dla tych. co niemało 
lat musieli walczyć w niewoli o naje- 
lementarniejsze dobra narodowe, — to 
bvło czarownym snem. bajką, ucieleś 
nieniem marzeń. A tu niebawem dwa 
wielkie, nowoczesne statki pod polską 
banderą będą niosły sławę Polski po- 
przez Oceam na drugą joe wiata 


Gorzej 


niż źle 


Wojna z Abisynją ma charakter prewencyjny 


Rzym odrzucil propozycję 
nawcze anglo - francuskie. Dlaczego 
— wyjaśnia to „Paris - Soir“, twier- 
dząc, iż baron Aloisi, delegat rządu 
włoskiego, motywował w następują- 
cy sposób: 

„Proponują nam objęcie protekto- 
ratu gospodarczego nad Abisymją te- 
raz, gdyśmy złożyli oświadczenie, iż 

z:emy respektować w pełni intere- 
sy francuskie i brytyjskie w tym 
kraju.Stwierdzam. że ekspansja go- 
spodarcza jest mirażem i złudzeniem 
w kraju. którego mładca rozporządza 
armją 400.000 ludzi;  dopók: ła siła 
zbrojna mie będzie  zmeutralizowana 
przez okupowanie prowincyj nadgra 
nicznych. dopóki nie będzie złamany 
opór wojowniczych szczepów, zagra 
dzających nam drogę, niema co ma- 
rzyć nawet o penetracji pokojowej 
Abisynji. Gdyby chodziło o wyklu- 
czen:e przemocy, jako środka polityki 
i argumentu wobec Abisynji, musia- 
łyby Anglja i Francja roymusić na Ne 
gusie ofiarowanie absolutnej gmwa- 
rancji. Gdyby to nie nastąpiło, po u- 
pływie dwóch lat, w ciągu których 
Niemcy ukończyłyby swoje zbrojen:a 
i znalazłyby się w stanie gotowości do 
wojny, AREA zaatakowałaby nas 
od tyłu i sparakżowałaby naszą akcję 


pojed: | na pograniczu alpejskiem (tj. nad gra 


nicą Austrji)". 

Jeśli tylko artykuł — „Paris-Soir" 
oddaje wiernie treść oświadczenia 
barona Aloisi, wynika zeń, iż sytua- 
cja w Europie, oglądana ro perspek- 
tymie najbliższych lat, przedstaroia się 
gorzej niż źle. Tok rozumowania ba- 
rona Aloisi odsłania przesłanki, któ- 
remi kieruje się polityka rządu wło- 


skiego na dalszą metę. A w tych prze- 
słankach zawarte jest przewidywanie 


możliwości konfliktów zbrojnych na 
teren:e Europy, przyczem dla Italji 
możliwością tą byłaby groźba Am- 
szlusu Austrji, co nie mogłoby rów- 
nież być obojętne dla Francji. 

Wojna Italji z Abisynją  m:ałaby 
zatem, w świetle wyjaśnień złożonyc! 
przez delegata rządu włoskiego, cha- 
rakter wojny prewencyjnej, mającej 
zapobiec — zdaniem dyplomacji rzym 
skiej — mybuchowi konfliktu szer- 
szego i głębszego w Europie środko- 
wej. Zarówno dyn jak i Paryż, 
z innych coprawda wychodząc zało- 
żeń, żywią duże wątpliwości i oba- 
wy w obl:czu akcji włoskiej, która 
może ich zdaniem już sama przez się 
doprowadzić do zaostrzenia się sytu- 
acji w Europie. 


Walka hitleryzmu z kościołem 


Zohydzanie duchowieństwa — Zapowiedź represyj 


„Nie chcemy tworzyć nowych mç- 
czenników!* — oświadczył z emfazą 
min. Goering w swej pamiętnej mo- 
wie wrołoszonej 4 bm. w Essen, — 

Nie chcemv kulturkomtfn. do któ 
rego dąży druga strona, dawme Cen- 
trum parlamentarne. Najbliższe tygo 
dnie pokażą, jakich metod chwycimy 
się w walce z nimi"... 

słowach tych kryje się zupełnie 


wyraźna grożha pod adresem Kościo 


ła katolickiego w Niemczech. 

Przyznać trzeba. że robi się w Niem 
czech wszystko, by opinję publiczna 
odpowiednio nastroić i urobić, Nie 

„męczenników“, jak to podkreślił 
Goering, robi się z duchowieństwa ka- 
tolickiego, — lecz ostatnich  wyrzu- 
tków, zdolnych do każdej nieprawości 
i zbrodni, Oto mała wiązanka z osiat- 
nich dni, 

Od niedawna wychodzi agitacyjny 
tygodnik ilustrowany „„Juden-Kenner* 
Na tytułowej karcie widnieje rysunek 
gdzie wśród handlarzy dewiz, komu- 
nistów, podpałaczy, nagich kobiet, w 
otoczeniu syczących żmij stoj mnich 
w, habicie. z krzyżem w ręku. Aby zaś 
nie było żadnych watpliwości co do 
znaczenia tego rysunku, zamieszczono 
pod nim tekst objaśniający: Skrzyn- 


dostwa! 

Do duchowieństwa rozsyła się amo- 
nimowo ohydne pamflety wierszowane 
gdzie o „klechach* pisze się bez ogró- 
dek, że „k: ą dewizy, rabują pań- 
stwo, zohydzają armję*. A konklu- 
zja? „Klechy, żydzi i reakcja za ceł 
sobie postawili zniszczenie narodu“. 

Cel tej nikczemnej roboty jest zu- 
pełnie jasny. Z jednej strony hitle- 
ryzm chce zdławić ruch opozycyjny 
katolickich Niemiec, pozbawić ducho- 
wieństwo wszelkich wpływów na mło- 
dzież niemiecką, w którą wpaja się 
gwałtem idee neopoganizmu. Z dru- 
giej zaś strony artykuły takie jak cy- 
towany powyżej przygotowują opi- 
nję publiczną na przewidywane re- 
resje wobec Kościoła katolickiego. 
w pierwszej linji na konfiskatę dóbr 
kościelnych. 

Liczy się na to, że naród, obałamn- 
ceny tą agitacją. straciwszy wszelki 
szacunek dla duchowieństwa katolic- 
kiego, nie zdobędzie się na słowa pro 
testu. kiedy przyjdzie do konfiskaty 
i represyj w stosunku do Zakonów. | 

Zestawiając powyższe fakty musi 
się dojść do wniosku, że już w czasie 
najbliższym walka hitleryzmu z Ko- 
Ściołem katolickim wejdzie w ostre 


msia dipam. 


s 
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WEDŁUG ZAWODÓW 


Lwowski „Wiek Nowy* podaje sta- 
lystykę kandydatur poselekich według 
zawodów. 


„Rzuca się w oczy — pisze --- Silna re- 
prezentacja rolniciwa, Jest tych kandyda- 
tów wsiowych coś 200, przyczem jednak 
nie zawsze wiadomo, czy kandydat siedzi 
na jednym czy też na tysiącu morgów. 
Różnicę zaciera tenmin „rolnik“, do kióre- 
go chętnie przyznają się dziś demokra- 
tyczni latyfnndyści. Na drmig.cm miejsc 
znaidmją cig pracownicy państwowi, sae 
morządowi i prywatni z cyfrą 1%. Jeśli 
choć połowa z nich przejdzie, przyszły 
Sejm będzie miał mocną reprczen:ację 
świata pracy. Gorzej wyglądają kupcev. 
których jest zaledwie 8 * rzemieślnicy —9. 
Powody tak słabego przedstawicielstwa o- 
bu zawodów są tem bardziej niejasne, że 
samorząd gospodarczy odegrał prawie 
przy organizacji zgromadzeń okręgowych 
dużą rolę, Ministrów i wiceministrów jest 
7, czynnych oficerów 6, księży 3, przemy- 
nłowców 28, wolnych zawodów (adwokaci, 
lekarze, inżynierowie, notarjusze i tp.) 9, 
w czem kilkunastu dziennikarzy”, 
Księży kandyduje nie 3, ale (po wy- 

cofaniu się ks, Puchały z Tenon 
tylko 2. 


„PLUNĄŁ WBOK I WYSZEDE“.. 


Do biura generalnego komisarza 
wyborczego nadeszlo pismo z Pozna: 
nia od tamtejszej organizacji „Brith 
Hachail“ im. żabotyńskiego, które 
komunikuje: 

„Zgodnie z instrukcją głównego ko- 
misarza wyborczego, został zastępcą 
komsarza towarzysz Jerzy Barsz. 
Pozatem weszli koledzy: Icek Rozen- 
thal, Salomon Lipiński, Marcin Ma- 
yer. Prowadzenie racjonalnej akcji 
wyborczej zostało  umiemożl:wione 
przez postępowanie iutejszego „suitu“ 
Wbrew wszelkim pojęciom logiki i 
przep'sów wyborczych, wydalono na" 
szego kolegę, Barsza. Takie cyniczne 
lekceważenie lłachaiłu wpływa za- 
bójczo na nasze horoskopy wyborcze. 
Prosimy o natychmiastową interwen* 
cję » 

Pozatem „Brith Hacha:l* donosi. że 
niejakiego Barsza posądzomo o defrau 
dację 1 zł. 50 gr. z kasy i to w 
ności kilku osób obcych. Kolega Barsz 
jak donosi pismo — zachował cie iście 
po bohatersku. bowiem „plumął wbok 
i chciał opuścić lokal. W tej jednak 
chwili przeciwnik krzykmął mu „Ty 
chamie!” wobec czego obrażony 
Barsz spojrzał na wroga ostro i wy- 
szedł, zachowując się wyjątkowo etye 
cznie... 

W burze generalnego’ komisarza 
wyborczego, p. sędziego Giżyckiego, 
nie wiedziano co to ma wszystko zna- 
czyć. Dopiero później zorjentowano 
s:ę, iż przez pomyłke poczta oddała 
pismo, adresowane do głównego ko 
misarza wyborczego na kongres sjo- 
nietyczny, generalnemu komisarzowi 
wyborczemu do Sejmu i Senatu, 


PO ZERWANIU ROKOWAŃ. 


Rozmowy włosko-angielskie w sprawie Abi- 

synji mie dały rezultatu. W najbliższych 

dniach rzad angielski poweźmie ważne de- 

cyz e, Na ilustracji: po nieudanej konferen- 

cji żegna sic: włoski minister baron Aloisini 
(z lewej ) i angielski minister Edea 


| 
al 
= 
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„KURJER ZACHODNE* 


piątek 23 sierpnia 1935 nokm. 
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` ZASIŁKI, RENTY, ODPRAWY 


Uprawnienia emerytalne pracowników umysłowych 


Dotychczas jeszcze szerokie war- 
siwy pracowników umysłowych nie 
są dostatecznie  uśrwiadomione o u- 
pratonieniach, jakie PRYM: im 
z tytułu ubezpieczenia emerylalnego: 
Poniżej wyjaśniamy, jakie świadcze- 
n'a emerytałne i w jakich warunkach 
przysługują ubezpieczonym pracow- 
nikom umysłowym. : 

Śmioiadczenia emerytalne pracowni- 
kóm umysloroych dzielą się ua: 1) ren 
tome świadczenia perjodyczne, tj. rem- 
ta inwałidzka, starcza, wdowy i wdo 
wca,, oraz renta sieroca, 2) jednorazo* 


me świadczenia pieniężne (odprawy, 
zasiłek pogrzebowy), 3) pomoc lecz- 
niczą. 


I. Świadczenia rentowe wypłacane 
są pod warunkiem  przebyc:a przez 
ubezpieczonego czasu wyczekiwania, 
ustalonego na 60 miesięcy  składko- 
wych (5 lat). Ustawa przewiduje tu 
dwa wyjątki: 

a) jeśl: ubezpieczonym jest emeryt 
państwowy lub samorządowy, którego 
emerytura przekracza 1596 przeciętne 
go ubezpieczonego _ wynagrodzenia, 
prawo do renty przysługuje takiemu 
ubezpieczonemu już po 12 miesiącach 
ubezpieczenia (w niższym wymiarze), 

b) prawo do renty przysługuje u- 
bezpieczonemu bez względu na okres 
trwania r ubezpieczeniu, jeżeli śmierć 
lub niezdolność do wykonywan:a za- 
wodu nastąpiły wskutek wypadku w 
zatrudnieniu, lub wskutek choroby 
zawodowej, jeśli niezdolność ta trwa 
dłużej miż 4 tygodnie. j 

Okolicznościami, uprawniającemi 
do uzyskania renty są: a) w stosum- 
ku do renty inwalidzkiej obniżenie się 
zdołności do wykonywania zawodu 
w stopniu powyżej 50%, b) w stosum- 
ku do renty starczej — u mężczyzn 
osiągnięcie 65-go roku życia (lub 60-g0 

warunkiem przebycia 480 m:esię- 
cy składkowych), c) w stosunku do 
srągnięcie 60-go roku życia (lub 55-go 
oe] warimkiem przebycia 420 mieeię- 
cys kładkowych), c) w stosunku do 
rent [na rzecz członków rodziny — 
sierot. śmierć remcisty, lub śmierć u- 
bezpieczonego, któremu w chwili 
śmierci przyslugiwałoby prawo do 
renty, a nadto na rzecz wdów ich nie 
zdolność do wykonywania zawodu. 

Wymiar ront jest następujący: 

Renta inwalidzka składa się z t. 
zw. kwoty zasadniczej i kwoty wzro- 
stu renty. Kwota zasadnicza wynosi 
40%/e przeciętnego uposażenia z cale- 
go okresu ubezpieczenia, kwotę zaś 
wzrostu renty otrzymują ponadto ci, 
którzy byli ubezpieczeni dłużej, niż 
120 miesięcy (10 lat), przyczem kwota 
wzrostu wynosi 20/0 za każde 12 mie- 
sięcy ubezjńieczenia, poczynając od 
121-go miesiąca zpieczenia, Pob:e- 
rającema rentę inwalidzką należy 
się również dodatek na dz'eci zasad- 
niczo w wysokości 4'/e przecięinego 
wynagrodzenia za każde dziecko do 
18-go roku życia, zaś w wieku ponad 
18 lat tylko wówczas, jeżełi dziecko 
jest od dzieciństwa ułomne, lub u- 
częszcza do szkół. dań. 

Wymiar renty sbarozej ĵ i 
sam jak renty inmalidzkiej, Jeżeli 
pobierający rentę starczą zarobkuje, 
to w przypadku, gdy był on ubezpie- 
czony krócej niż 30 lat, rentę zmniej- 
sza ma się na czas zarobkowania o 
takari o jaką renta, po jej R. 
niu do zarobku. przewyższa przec:ęt- 
nie wynagrodzenie, które było pod- 
sławą wymiaru remty. 

Renta mdoria wynosi trzy piąte 
renta sieroty n'ezapełnej jedna piąta: 
zu ej — dwie piąte renty, jaką 
miał ubezpieczony, lub do jakiej 
miałby prawo w chw:li śmierci. 

II. Jednorazowa odprawa przy- 
sługuje ubezpieczonemu, jeżeli w cza 
sie ubezpieczenia, lub nie później, niż 
w ciągu 18 miesięcy po jego ustaniu 
tede Maol zdolność do Ki 
mania zawodu, a nie ma prawa o 
renty sepowodu braku 60 miesięcy 
składkowych. Powyższy okres 18 mie 
siecy przedłuża się o czas: a) udowod 
niomej choroby, jeżeli ubezpieczony 
nie mal w czacie choroby prawa do 

w A awcy, b) 


bezrobocia pod warunkiem  zareje- | 3-m'es. wynagrodzenie, 4) do 23 mies- 
strowania s.ę i uzyskania  przepisa- | — 4-mies. wynagrodzenie, 5) do 29 
nych poświadczeń o niemożności zna- | mies. — 5-mies. wynagrodzenie, 6) 
lezienia odpowiedniego zajęc:a, e) | do 35 mies. — 6-mies. wynagrodzenie, 
służby wojskowej, niewoli. 7) do 41 m ee. — 7-mies. wynagrodze- 
Wymiar jednorazowej odprawy jest] nie, 8) do 47 mies. — 8-mies. wyna- 
następujący: 1) do 5 miesięcy ubez- | grodzenie, 9) do 59 mies. — 10-mies. 
pieczenia włącznie  jednomiesięcznie | wynagrodzenie. 
wynagrodzenie przec ętne, 2) do 11| Jednorazowa odprawa dla rodowy 
miesięcy ubezp. — 2 miesięczne wy-| ubezpieczonego wypłacana jest, jeże 
nagrodzenie, 3) do 17 miesięcy — IL ubczpieczony zmarł w czasie ubez- 


Dalsze czynności przedwyborcze 
komisyj okręgowych i obwodowych 


Z dniem 20 bm. okręgowe kom:sje 
wyborcze zakończyły pierwszy etap 
przygotowań do myborów, przez za- 
twierdzenie list kandydatów na po- 
słów do Sejmu, wybranych przez o- 
kręgowe zgromadzenia wyborcze w 
dniu 14 bm. 

Równocześn:e rozpoczęła się na- 
stępna serja prac przygolowarczych. 
Okręgowe komisje wyborcze otrzyma- 
ły koperty do głoswania. w ilości ró- 
wnomiiernej z liczbą uprawnionych do 
głosowan:'a w danym okręgu. 

Rozpoczęła się więc praca nad o- 
stemplowaniem mszystkich kopert, tu- 
dzież sprawdzaniem tych kopert, al- 
bowiem wrzucenie kartki wyborczej 
w cie nieostemplowanej powo- 
duje unieważnienie głosu. 

Zgodmie z zarządzen:em generalne- 
go komisarza wyborczego w poszcze- 
gólnych Tokalach komisyj obwodo* 
wych. gdzie odbywać się będzie gło- 
sowanie. obecnie: przystąpiono do u- 
rządzenia odporoiednich zasłon, które 
chronić będą wyborców przed okiem 
niepowołanych osób, w chwili gdy 
głosujący wypisywać bedzie na kart- 
ce nazwisko kandydata, względnie 


przy odnośnych nazwiskach sławiać 
kresk:. 

Niezależnie od tego okręgowe ko 
misje wyborcze w terminie do dnia 
24 bm. rozpatrzą obecnie protokóły ol 
desłane przez przewodniczących ob- 
rodornych komisyj z okresu myloże- 
nia spisu royborców do publicznego 
przeglądu i powezmą decyzję w kwe- 
stji uznamia za słuszne względnie od- 
rzucenia zażaleń i sprzeciwów w spra 
wie pominięc:a w spise wyborców do 


jmu. 

W nadchodzącą niedzielę dnią 25 
bm odbędą się zebrania obrodome 
upraronionych do głosowania do Se- 
natu, które wyłonią obwodowych de- 
legatów do wojewódzkiego kolegjum 
wyborczego do Senatu. 

Zebrania te powezmą decyzję, któ- 
rego protokół przewodniczący prze- 
śle do wojewódzkiego kolegjum wy- 
borczego, odpis zaś przewodniczące- 
mu okręgowej komisji wyborczej. 

Ostateczne unormowanie spisów wy 
horczych do Sejmu i wprowadzen'e 
zmian nakazanych przez przewodni- 
czących okręgowych komisyj wybor- 
czych musi nastąpić do poniedziałku 
dnia 26 bm. 


KALENDARZYK 


Dziś Filipa 
ma| Jutro Bartłomieja 


23 Wschód słońca 4 m. 


43. 
. ma 
Piątek |" | Zachód 18am 
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. . 
Zażalenia na wyroki 
WYDANE W TRYBIE 
ADMINISTRACYJNYM 

Mimistarstwo spraw wewnętrznych wy- 
jaśnia, że władzą właściwą do przyjmo- 
wania żądań osób skazanych w trybie 
administracyjnym skierowania sprawy 
na droge postępowania sądowego jest 
aibo władza admimistracyjna, która wy- 
dała orzeczenie kamne, lub też bazpośred- 
nio sąd. 

Ta sama zasada obowiązuje, o ile cho- 
dzi o żądanie skierowania sprawy na 
drogę sądowa, celem rozpatrzenia za- 
sadnośc: odrzucania sprzeciwu. 

Władzą tą może być i wójt gminy, o 
ile żądanie dotyczy makam, wydanego 
przez wójta na mocy służących mu u- 
prawni sń. 

Żądanie przekazamia spraw na drogę 
postępowania sądowego może być zglo- 
szone również za pośrednictwem urzędu 
pocztowego lub telegraficznego, przed 
upływem właściwego termimu. 

du 

X POCIĄG MOTOROWY WARSZAWA 
—KATOWICE. Począwszy od dmia 2-g0 
września brt. kursuować będzie pociąg 
motorowy na odcinku Katowice— Warsza 
wa wedle przewidzianego rozkładu jazdy 
X LUSTRACJA PÓŁKOLONH LET- 
NICH. W Zagłębim bawi naczelnik wo- 
jewódzkiego wydziału opiski społecznej, 
który przeprowadza lustrację półłkołonij 
i kolonij letnich, urządzonych przez sa- 
morzañ y» 


GŁĘ 


Sytuacja w przemyśle 
ZAGŁĘBIA DĄBROWSKIEGO. 


W nb. tygodniu sytuacja w przemyśle 
Zagłębia Dąbrowskiego nie uległa na- 
ogół zmianom. 

Jedynie pewną poprawę zanotowano w 
hutnictwie. Mianowicie huta Bankowa w 
Dąbrowie przyjęła do walkown: 30 ro- 
botników oraz taką samą liczbę robotni- 
ków przyjęła do pracy huta Katarzyna 
w Sosnowcu 

Zarząd gw. hr. Renard przyjął nową 
purtję robotników. w liczbie 82, z nic- 
czynnej kopalni Reden w Dabrowie na 
kopalnię Renard. 


aa gą: A 
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OD 21 SIERPNIA 4202 
TANI SEZON JESIENNY 


X POTRĄCENIA NA RZECZ ORGANI- 
ZACYJ SPOŁECZNYCH. Stwierdzono, 
że niektóre urzędy pocz. potrącają przy 
wpłacie uposażeń różne świadczenia na 
rzecz Orfamizacyj społecznych, które nie 
uzyskały na to zezwolenia od pana mi- 
nistra Poczt i Telegrafów. 

W związku z tem poleca się urzędom 
i agencjom pocztowym ściśle przestrzegać 
ażeby potrącanie składek członkowskich 
z uposażeń pracowników dokonywane 
było wyłącznie na rzecz tylko tych orga 
nizacyj społecznych, które uzyskały na 
to zgodę p. min. Poczt i Telegrafów. 

Do organizacyj tych należą: 

Pocztowe Przysposobienie Wojskowe. 
Związek Pracowników P. i T., Związek 
Niższych Pracowmików P. i T., Związek 
Teletechników, Kasa Oszczędnościowo - 
Pożyczkowa Pracowników P. i T. Lipa 
Obrony Powietrzmej i Przeciwgazowej. 
Liga Morska i Kolonjalna. 


pieczenia, lub w ciągu 18 miesięcy 
po ustaniu ubezpieczenia z uwzęlęd- 
nieniem wyżej podanych Wad ów 
Sierotom (jeżeli niema wdowy czy 
wdowca) przysługuje ta sama odpra- 
wa, co dla ubezpieczonego. 

W braku wdowy i sierot jednorazo” 
mwa odprawę otrzymuje matka lub oj 
ciec ubezpieczonego, jeżel: pozostawa- 
li wyłącznie lub przeważnie na nutrzy- 
maniu ubczpieczonego í n:o mają 
niezbędnych środków uirzymamia. je 
dnorazowa odprawa dla matki lub 
ojca wynosi połowę kwoty. jaka przy 
padłaby ubezpieczonemu, nie wyżej 
jednak niż miesięczną przeciętną pła 
cę podstawową ubezpieczonego, stano 
wiącą podstawę wymiaru Św:adczeń. 

Zasiłek pogrzebowy. Osoba, która 
nie mając prawa do świadczeń emery 
talnvch po zmarłym ubezpieczonym 
udowodni, iż poniosła koszty pogrze- 
bu ubezpieczonego — ima prawo do 
zasiłku pogrzebowego w wysokości 
faktycznych kosztów, Zasiłek ten jed 
nak nie może przekroczyć jednomie: 
sęcznej płacy podstawowej, stamo- 
wiacej podstawę wymiaru reniy- 

IT Pomoc lecznicza. Ubezpieczony 
niezależnie prawa do renty inwa- 
lidzk'ej lub starczej ma prawo do 
pomocy leczniczej. o ile po upływie 
26 tygodni choroby połączonej z nie- 
zdolność ą do pracy jest nadal chory 
na ię samą chorobę. Nadto ubezpie 
czen jak i pobierający Świadczenia 
— mogą być poddani leczeniu celem 
zapobieżemia grożącej niezdolności 
ich do zarobkowania lub przywróce” 
nia tej zdolności. a 

A. H. 


Z USMIECHEM. 


WAKACJE 


Już ku końcowi się mają. niestety, 
Dni wypoczynku. wycieczek.. wakacje 
Swoboda w słońcu jmż staje u mety, 
Powracnjących z letnisk pełne stacje, 
Do miasta człowiek nabiera ochoty, 
Do swej ulicy, do ciężkiej roboty. 


Chłopcy na słońcu nad rzeką spaleni, 
Niemal brunatni, jak chiński: posąśki, 
Radzi, że znów się coś w ich życiu zmiemi, 
Od pilki nożnej powrócą do książki, 

I biegów wszelkich i skoków w zwyż znawce 
Skromnie zasiędą znów na azkolnej ławce. 


Semi są wiosną, więc z tej jednaj racji 
Żaden ieh smniek nie bywa za długi. 
Zycie swo mierzą od jednych wakacyj 
Przez chłóń. sal szkolnych do wakacyj drugich 
Ha, znowu kiedyś zakwitną akacje 
I przyjdą młode, beztroskie wakacje. 

Ko— Stek. 


Przemyt w lipcu 
W CYFRACH 


W miesiącu lipcu funkcejonarjusza Ś 
Straży QGiramicznej przytrzymał: w 414 
wypadkach przomycone towary, warto- 
ści — 36.000 zł. Ponadto w 4. wypad- 
kach znalsziono przemyt, porzucoyn przeć 
usiekającyrh przemytników. Prócz tego 
udowodniono przemyt towarów z Nic- 
miec do Polsk: na sumę 7.409 zł, Ogó- 
łem przytrzymano z przemytem 631 o- 
sób. Za nielegalne przekroczenie granicy 
pociągnięto do odpowiedzialność: 155 
osób. W wyniku przeprowadzonych kon- 
troli i rewizyj zakwestjonowano rachum- 
ków kupieckich nieosiemplowamych nu 
sumę zgórą 40.000 złotych. 

= K 2 
X KIEROWNICTWO KATOLICKIEGO 
STOWARZYSZENIA MŁODZIEŻY MĘ. 
SKIEJ Oddział w Pogoni zawiadam'a 
ogół druhów, iż dnia 25 sierpnia rb. o 
godzinie 16-ej odbędzie się w ognisku K. 
5. M. M. zebranie plenarne. Ze względu 
na ważność mających się omawiać obrad. 
obecność wszystkich druhów pożądana 


X ZARZĄD ZW. MŁ. PRAC. „JED- 
NOŚĆ" w Sosnowcu zawiadamia, że w 
dniu 1 września rb. organizuje wyciecz- 
kę do Krakowa, celem zwiedzenia kryp- 
ty św. Leonarda ze zwłokami śp. Mar- 
szałka Józefa Piłsudski:go oraz wzięcie 
udziału w sypaniu kopra na Sowińcu 
Biiższych informacyj udziela sie w lo 
kalu Związku przy ni. Marjackiej 1 w 
godzinach wieczoowych. 
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„KURIER ZACHODNI“ 


500 MILJONÓW ZŁOTYCH 


piątek 25 sierpnia 1935 roku. 


5. 


mają przedwojenni ciułacze w Rosji Sowieckiej 


Wobec ogromn:go zainteresowania wle- 
lu osób w Zagłębiu Dabrowskiem sprawą 
przedwojennych oszczędności w rosyjskiej 
Pocztowej Kasie ności  przedsta- 
wicial naszego dziennika odbył rozmowę 
z p. Stameławem Batorskim w Warszawie 
ucyslując ciekawe informacje o rezulta- 
cie ych starań, Red. 

P. Stanisław Batorski, b. radca Mi- 
nisterstwa skarbu, który z energją 
przystąpił do akcji mającej na celu 
wydostanie miljonowych sum z Rosji. 
znajdujących się tam, jako przedwo- 
jenne oszczędności setek tysięcy oby- 
wateli połskich, a lokowanych w Pocz- 
towej Kasie Oszczędn. mieszka w War 
szawie przy ul. Wilczej. Dzwonię do 
mieszkamia. Przez uchylone drzwi, 
zamknięte na łańcuch przedstawiam 
Się, kim jestem. Po chwili znajduję 
się w mieszkaniu, serdecznie witany 
przez starszego. o ujmującej powierz- 
'howności pana. który tłomaczy się z 
przyczyny zamykania na „siedem spu- 
stów“ drzwi. h e 

— Pan nie ma pojęcia o się dzieje 
— mówi p. Batorski. — Cały dzień 
wędrówka ludzi, zainteresowanych 
sprawą przedwojennych oszczędności 
Niech pam popatrzy na te stosy pa- 
pierów. 

Istotnie. Półki, biurko, zawalone pu. 
pierami. 

Czy z Zagłębia dużo wpłynęło li- 
stów ? 

W ostatnich dniach mnóstwo. Mam 
wrażenie, że z górą 1000 osób. Do 
wzmożenia tego zainteresowania przy- 
czynili się panowie. 

A jak się przedstawia sprawa obec 
nie i jakie sumy w grę wchodzą? 

Należności w Sowietach z tytułu 
oszczędności przedwojennych wyno- 
szą około 500 miljonów złotych. We- 
dług obliczeń Rządu polskiego oszczę 
dności tych w roku 1914 było na 140 
miłjonów rubli, A przecież urosły o 
tego czasu procenty, a poza tem. wie- 
|: obywateli polskich składało do kas 
oszczędnościowych i w czasie wojny. 

Jest to suma, o którą chyba warto 
się pokusić, bowiem znacznie prze- 
wyższa osiatnio subskrybowane po- 
życzki wewnętrzne. Oszczędza jących 
przed wojną było około 600.006 osób. 
Zapytuje pan w jakiem siadjum znaj 
duje się podjęta przez nas akcja? 

Otóż muszę pokrótce opowiedzieć 
kośmy dotychczas zrobili i dlaczego 
tak a nie inaczej pracujemy. 

Akcję, którą podjąłem oparlem na 
podstawie traktatu pokojowego za- 
wartego między Polską a Sowietami 
oraz na profokułach z prac delegacji 
"olskiej w r. 1924. Otóż w traktacie 
pokojowym Rosia Sowiecka zobowią- 
zała się zwrócić Połsce oszczędności 
obywateli polskich. W toku pertrakta- 
cyj prowadzonych na ten temat dele- 
s:cja sowiecką oświadczyła, że w zu- 
pełności uznaje słuszne żądanie dele- 
gacji polskiej, bowiem oszczędności 
te składane były przez najuboższą 
ludność, 

Posiadam — mówi p. Batorski — 
ciekawy dokument mówiący o chęci 
uregulowania tych spraw przez Sowie 
tv. kument ten to list poselstwa so- 
wieckiego do jednago z obywateli pol- 
skich, który napisał prośbę o zwrot 
jego oszczedności. Odpowiedź posel- 
stwa nosi datę 14 listopada 1925 r. 
Bk-1% i podpisana została przez sekre- 
tarza poselstwa. W odpowiedzi tej 
mówi się. że w kwestji zwrotu oszczę 
dności, na podstawie dekretu pokojo- 
wego. należy zwrócić się do Minister- 
stwa skarbu, Obywatel ów zwrócił się 
do Ministerstwa skarbu, otrzymał od- 
powiedź, be snrawa jest w toku i na 
tem się skończyło. Było to w r. 1925. 

— Dlaczego sprawa utknęła? 

— Przyczyną przerwania pertrakta- 
yj z Sowietami było to, że delegacja 
polska domagała się, aby rozrachu- 
nek nastąpił na podstawie ksiąg bu- 
chałteryjnych, a delegacja sowiecka 
chciała uskutecznić wypłaty na pod- 
stawie zaprezentowanych jej książe- 
czek oszczędności. Ponieważ wielu Po- 
lakom. chwiłowo przebywającym w 
Rosji. ma emigracji. książeczki zosta- 
ły odebrane, więc delegacja polska 
piesele stę słusznie przy swoim Żą- 
amia. 


u 
q z b 4 powodu nie osiągnieto 
Pa 


neżnaktacje przerwa- 


no i cała sprawa utknęła. 

Rozmaite osoby i różne komitety 
próbowały od tęgo czasu ruszyć spra- 
wę z martwego “unktu, ale bez skutku, 
Byli i tacy, którzy nadużywali zaufa- 
nia społeczeństwa, pobierając opłaty, 
a następnie ulatniając się z zebranemi 
funduszami. Nie było poważnej akcji. 
która dałaby konkretne wyniki. To 
też, gdy przystenowałem do wzmoże- 
aia tej sprawy odwodzono mnie od 


Jednak te wróżby okazały się niesłusz 
ne. a rezultaty, które osiągnęliśmy 
wskazują iż znajdujemy się na dob- 
rej drodze. 

Do tej pory mam zgłoszeń 10.000 
osób, których oszczędności wynoszą 
koło 10 miljonów rubli. 

(a) 


(Dalszy ciąg rozmowy z p. Baio: 
kim zamieścimy w jutrzejszym nu- 


tego zamiaru wróżąc niepowodzenie. | merze). 


OGŁOSZENIE 


Orzeczeniem z dnia 8 czerwca 1935 r. w sprawie Nr. 
Rej. S. 321I Sąd Okręgowy w Sosnowcu postanowił roz- 
wiązać spółdzielnię z ogr. odp. „Towarzystwo-Fandlowo-Prze- 
mysłowe „Mohort* w Sosnowcu“ i likwidatorem wyznaczyć 


Mikołaja Jędryczka. 


Podając powyższe do wiadomości stosownie do przepi- 
su art. 76 p. 4 ustawy o spółdzielniach, likwidator wzywa 


wierzycieli T-wa „Mohort* do 
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zgłaszania swych roszczeń. 


(©) M. JĘDRYCZEK 


SOSNOWIEC, ul. 3 maja 21. 


Usprawnienieko munikacji pocztowej 


Zawiercia, Myszkowa i Łaz z Warszawą 


Izba przemysłowo handlowa w So- 
snowicu w powyższej sprawie do Dy 
ekcji Okręgu Poczt i Telegrafów w 
Krakowie. W wystąpieniu swojem 
fzba podniosła, iż wedle posiadanych 
przez nią w tej mierze materjałów 
korespondencja nadawana w. tych 
rzech miejscowościach w godzinach 
południowych (co w handlu i prze- 


d|myśle nąjczęściej ma miejsce) doche 


dzi do Warszawy.  spowodu brak 
anthulansów pocztowych przy waż: 
niejszych pociągach, dopiero na trzeci 
dzień. l 

Ponieważ z munktu widzenia inte- 
resów |zospodarczych. także opóźnie- 
mie w doręczanin korespondencji jes' 
rzeczą ze wszechmiar niepożądane 
Izba prosiła Dyrekcję o poczynienie 
słarań w celu przyśpieszenia dowozu 


B. członkowie 


korespondencji do Warszawy. 
Zdaniem lzby najlepszem rozwiąza- 
niem kwestji byłoby wprowadzenie 
dbioru poczty z Zawiercia, Łaz i 
Myszkowa i przewozu jej w wagonie 
hagażowym (lub w ewentualnie do- 
-zepionym ambulansie) pociągiem Nr. 
%28 Katowice — Częstochowa do Cze 
tochowy, Ponieważ pociag ten przy- 
hywa do Częstochowy o godz. 22.22. 
aadeszła poczta bedzie mgła być prze 
łaną dalej do Warszawy pociaciem 
Nr. 214, wychodzącym z Częstochow: 
n godz. 1.44, tak, że adresaci w War- 
rawie hęda moeli otrzymać korespon 
lencję na drugi dzień rano po wy- 


taniu jei z Zawiercia, Myszkowa i 


'nnych stacyj, leżących na prześirze- 
ni Ząbkowice—Częsiochowa. 


D 


Kas Bratnich 


niech się zgłoszą do zarządów tych kas 


Od dłuższego już czasu sprawa kas 
bratnich i zanomogowych jest na te- 
renie Zagłebia kwestją drażliwą. Zna- 
lazła ona oddźwięk u sfer rządowych 
w Warszawie, skąd przybywali spe- 
ajalni przedstawiciele Min. pracy, aby 
na miejscu zbadać cały ten skompli- 
kowany problem. Obecnie. jak sie 
zdaje, jest on na drodze dc rozstrzy- 
znięcia, bo oto z Insnektorału pracy w 
Sosnowcu otrzymaliśmy komunika 
treści nastenującej: 

„W związku ze sprawami zaległośc' 
Kas Bratnich i Zapomogowych po- 
szczególnych Towarzystw Górniczych 


Zagłębia Dąbrowskiego, które to spr: 
wy weszły w ostateczny okres defini 
tywnego załatwienia. wzywam wszyst 
kich b. członków Kas Brarnich i Za- 
"omogowych Zagłebia Dabrowskiego. 


matacych iokiekolwiek należności z 
tytułu renł, emerytur, odpraw. oraz 
z.pomóg wdowich i sierocych, aby 


zgłosili się w nieprzekraczalnym ter- 
anie do dnia 26 b.m. w Zarzedach 
Xas Bratnich lub Zapomogowych. de 
których należa — podając jaknajdo- 
zładniejsze adresy zamieszkania. ce» 
lem ujęcia ich w ewidencję". 


O przeniesienie hurtowni spirytusu 


z Będzina do Sosnowca 


Izba przemysłowo-handlowa przesła 
ła swoją opinję w sprawie przenie- 
sienia hurtowni spirytueu do dyrek- 
cji państwowego monopolu spirytuso- 
wego — wytwórnia w Krakowie, W 
opini tej Izba dała wyraz zapatrywa- 
niu, iż zdaniem jej przeniesienie 
hurtowni spirytusu z Będzina do So- 
snowca byłoby celowem i ze wzgłę- 
dów gospodarczych pożądanem. Sosno 
wiec bowiem stanowi centralny punkt 
handlowy całego Zagłębia, gdzie sku- 
|iają się większe deny handlowe i 
hurtowe, w których sprzedawcy wyrv 
bów P. M. S. zaopatrują się w szereg 
innych artykułów. będących przed- 
miotem sprzedaży 'w ich przedsiębior- 
atwach, Utworzenie omawianej hur- 


towni w Sosnowcu byłoby także zna- 
cznem udogodnieniem dla zakładów 
sprzedaży wyrobów P. M. S.. mających 
swą siedzibę w Sosnowcu, których 
jest około 100, Liczba ta niewątpliwie 
ulegnie znacznej zwyżce w związku 
z ogłoszoną w Dzienniku Ustaw Nr. 
96 ex 1954 zmianą ustawy przecrwal- 
kohołowej, a temsamem podwyższe- 
niem ilości punktów sprzedaży. 
Wreszbie należałoby podkreślić ú 
ten moment, że proponowana huniow 
nia w Sosnowcu mogłaby zupełnie ła: 
tvo zaopatrywać w spirytus i wódki 
czyste pobliskiej miejscowości Górne 
go Śląska jak Mysłowice, Szopienice 
i Siemianowice, które są położone 
znacznie bliżej Sosnowca niż Będzina. 


Niesłuszne oskarżenie 
WŚRÓD ROLNIKÓW CZELADZKICH 


Przed kitku miesiącami w Czeladzi 
głośną była sprawa wystąpienia jedme- 
go z członków komieji rewizyjnej wła- 
ścicieli grumtów tabelowych, który po 
przeprowadzonej rewizji ksiąg i dowo- 
dów skierował do władz piemosiw któ- 
trem oskarżył zamąd o nadużycia. Spra- 
wa przesłana była władzom sądowym, 
które oddały ją wraz z odpisem proto- 
kółu komieji rewizyjnej prokwatorowi. 

Przez kilka miesięcy trwało śledztwo, 
przesłuchano kilkunastu świadków i o- 
statecznie onegdaj prokurator madesłał 
do zarządu Związku list z zawiadomie- 
niem, że spowodu braku dowodów wany 
śledztwo zostało umorzone. Sprawa za- 
tem, która wśród czeladzian wywołała 
swego czasu wiele wrzawy, domysłów i 
oskarżeń została ostatecznie wyjaćnioma. 

Przypuszczać należy, że obecnie nic 
już nie zamąci stosunków wśród rolmi- 
ków czeladzkich. 

Decry 
Z GŁODU 
PADŁA NA ULICY 

W ub. środę przechodnie znałleđi leżą- 
cą ma jednej z ulic w Żagórzm jekaś nie. 
przytomną młodą kobietę nędzmie u 
brauą. 

Nieznajomą kobietą zaopiekowano eię 
natychmiast i przewieziono ją do spi. 
tala powiatowego w Będzinie. 

Jak się okazało, młoda kobiete re 
mdłała z wyczerpania i głodu. Jest to 
25-letnia Stanisława Chutas a powiatu 
Częstochowskiego, która przybyła do 
Zagłębia Dąbrowskiego w poszukiwanie 
pracy. 

Nieszczęśliwą kobietę nakarmiono w 
szpitalu i pozwolono jaj wypocząć, po 
czem udała się ona w dalszą podróż. 

—— ©. 


Zamach samobójczy 
MŁODEJ KOBIETY. 


W ub. środę napiła się w celu samo- 
bójszym esencji octowej 21-letnia Izabe- 
la Tamara Bałdys, zamieszkała w Dą- 
browie przy ul, Wesołej 9. 

Denatkę, po udzielenia jej pierwszej 
pomocy na miejscu przewieziono w sta. 
nie bardzo ciężkim do sspitałe powia- 
towego w Będzinie. 

Co skłoniło młodą kobietę do rozpacz 
liwego kroku niewiadomo. 
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X KIEDY MOŻE BYĆ LIST OTWAR.- 
TY NA POCZCIE? W związku z wiado- 
mościam. © otwieraniu na poczcie po- 
dejrzanych listów, dowiadujemy się. 
iż otwiaramie listów może nastąpić w 
pewnych wypadkach, Zdarza się, iż prze 
syłka pocztowa wskutek ciężkiej zawar 
tości sama się rozrywa; wówozać jest 
ona zabezpieczona i doręczona adresa- 
towi. W wypadku podejrzenia, iż list 
zawiera nielegaimą pocztę również wzy 
wa się adresata lub odbiorcę, który mu 
si liet otworzyć w obaoności naczelnika 
urzędu. W razie odmowy, het może być 
otwarty w urzędzie. 


$Z SALI SĄDOWEJ $ 


WĘGIEL Z „BIEDA-SZYBÓW*, 


Za mielęgalną spnzedaż węgla z „bieda 
szwbików”, należących do Tow. Sosnowiec- 
kiego sąd grodzki skazał 21.letniego Fran- 
ciszka Klmekę z Niwki na 5 złotych, z zamia- 
ną w razie meściągalności na dzień aresztu 


AMATORZY OWOCÓW. 


Brzydką spnawę o kradzież midi dwaj 
mieszkańcy Sosnowca: -letni Stanisław Ma- 
zur i 25-letni Stanisław Kuczera, Kmczera i 
Mazur przechodząc kiedyś nocą kolo owo- 
cami Bronisława Jamasika nabrak takiej 
chęci na owoce, że nie namyśla jąc się długa 
oderwali drzwi od budki, skąd zabrali kilka 
skrzyń moreli, jabłek i wiśni. Obawiając się 
żeby ich nie zatrzymano, ukryli narazie owa 
ce ża drzwiami, mając zamiar zabrać je póź- 
niet K'edv znaleźli się na ulicy natknęli sie 
na postenunkowego, który podejrzewając, że 
wracają oni z | iejć wyprawy złodziejskiej, 
zatrzymał ich i odprowadził do komisazjatu. 
Następneog dnia wszystko się wydało. Wła- 
ściciel owocami, Tanastk, stwiandziwszy kra 
dzieł. ni ia zameldował o tem w ko 
misar*acie. 

„Ponieważ na rozprawie oskarżeni do winy 
się nie nrzyznali, sąd postanowił rozprawę 
przerwać, celem przesłuchania postermnko- 
wa który w tej sprawie prowadził doche- 

zenia 


Zyd oszukał żyda 


Przed Sądem okręgowym w Sosnowou sta- 
sal 45-lefni Mendel Zajdman z Sosnowca, 
iskarżony o przywłaszczemie kilku tysięcy 
słotych, Wszedł on w bliższy kontal z kraw 
tem, Moszlsiem Mellerem, któremu zaprono- 
mowa} przystąpienie do spółki, celem pre 
wallzemia handlu trykotażami. Meller ne 
iromozycję tę się zgodził i po omówieniu wa- 
minków wręczył Zajdmanowi na prowadze 
lie interesu kilka tysięcy złotych. 

Początkowo Zajdmam wywiązywał się ze 
wych obowiązków bez zarzutu, zakupując 
łrwar i sprzedając go, sczasem jednak za- 
mat unikać spólnika, a wreszcie wyjechał z 
meniądzmi mie dając o sobie znaku życia. 
Nie podobało się to Mellerowi, który widząc 
te został wyprowadzony w pole przez nie- 
uczciwego spólnika, wniósł przeciwko nie- 
nu skargę do policji. 

Na roybrawie oskarżony do winy się nie 
brzyznał i usiłował dowieść, że „spółka” pro- 
wadzona była racjonalnie i że Mellerowi 
niejednokrotnie wręczał za sprzedany towar 
nniejsze lub większe kwoty pieniężne. Jeśk 
wszystkich pieniędzy nie zwrócił śpólniko- 
wi to tylko dlatego, że kiedy jechał do Ło- 
dzi. mkradziano mu w pociągu 1.500 zł. 

Tłumaczenie to nie uchroniło go od kary. 
zdyż snd. po przesłuchaniu kilkunastu świad 
ków. których zeznania moano  obojążyły 
Zajdimana, skarał go na 2 lata więzienia, za- 
cydzajac jednocześnie od niego przywłaszczu 
na Mellerowi sumę. 


Om >> | 
Przemytnicy z Nierady 
UJĘCI PRZEZ STRAŻ GRANICZNĄ 
Od dluższego już czasu na terenie po- 

widtu Częstochowskiego grasowali dwaj 

wytrawni przemytnicy, których niepo- 
dobna było schwytać „in flagranti“. 

Wreszcie On:gdaj w nocy etraż gra- 
niczna ozęstochowska urządziła pułapkę 
w cbrębie Węgłowic, w którą o świcie 
wpadl: owi szmuglerzy, 26-letni Józef 
Cierpisz i 22-letni Władysław Górniak, 
obaj z Nierady. 

Górniak podczas zasadzki zdołał się 
wymknąć, pozostawiając na miejsću wa- 
lizoczkę, z której wysypały się promjo- 
wame środki kosmetyczne, służące do u- 
piększania uroczych częstochowianek. 

Cietpisz jednak został przytrzymany, 
a wzięty w krzyżowy ogień pytań, wy- 
dał nazwisko towarzysza. Przy Cierpiszu 
zmaleziono 51 litr. brendki w pęcherzach. 


Najście awanturników 

NA MIESZKANIE KONTROLERA 

W dniu 24bm. do mieszkania prywat- 
nago p. Dziembowskiego Bronisława, u- 
rzędnika zarządu miejskiego, zamieszka- 
łego w Zawierciu przy ul. Topolowej 8, 
przybyli dwaj awantarnicy, bezrobotni i 
zdemolowali mu mieszkanie, wyrywając 
z zawias drzwi itp. 

Prawdopodobnie chodzi tu o akt zem- 
sty ze strony bezrobotnych, którym p. 
D., jako kontroler do spraw żywnościo- 
wych, mógł nieprzychyłnie załatwić ich 
podania. 

Policja prowadzi dochodzenia. 

NĄ 00 

X WOJEWODA KIELECKI W ZA- 
WTIERCIU. W dn. 21 bm. w Zawierciu 
bawił nieoficjalnie wojewoda kielecki, 
który po zwiedzeniu miasta, odbył dłuż- 
szą konferencję æ starostą powiatowym 
w Zawierciu, 

X LUSTRACJE KOMISJI SANITAR- 
NEJ W ZAWIERCIU. Dn. 2 bm. komi- 
aja sanitarna w Zawierciu pod przewod- 
nicbwem lekarza miejskiego dr. Osterna 
Mieczysława, dokonała oględzin artykm- 
łów spożywczych, sprzedawanych na tar- 
gowicy w Zawiercia oraz w ałelepach ko- 
lonjalnych. Ponieważ skonstatowamo, ż3 
sprzedawane warzywa i awoce w bardzo 
wieku wypadkach sikładane są na ziemi, 
komisja na miejscu wydała zarządzenie, 
aby wszysłkie owoce i jarzyny mmiesz- 
cmamwo ma specjałnych mabach ze słomy. 
Pozatem zabrano æ kilku sklepów spo- 
żymczych -próby różnych artykańłów pier 
wszej potrzeby, túre następnie poddane 
bera analizie, celem etwierdeenia ich ja- 
podej. 

X OBNIEZKĘ CEN SŁONINY. Zarząd 
miami swego czan zaskarżył omik na 


„KORJER ZACHODNIE 


słoninę, wedliny i tłnszcze wydamy przez 
cech wędliniarzy w Zawierciu do władz 
wmojewódzikich w Kielcach. Na ekmtek te- 
go na dzień 25 hm, o godz. 10 rano do 
gabinetu wicesłarosty powiatowego w 
Zawierciu wezwani zoetałi przedstawi- 
ciele cechu wędliniarzy, gdzie przy współ 
udziale władz miejskich i starościńskich 
mają być ustalone nowe ceny na stoni- 
nię, wędliny i tłuszcze. 

X WŁAMANIE DO SZKOŁY POWSZE- 
CHNEJ. Kierownik szkoły powszechnej 
nr. 1 w Zawierciu p. Mijalski Edward 
zameldował policji o włamaniu się ni 
znamych sprawców na strych budynku 
szkolnego i kradzież stamtąd: jednego 
worka cukru, 40 kg. mieszanki kawowo- 
cukrowej. Artykuły te były przygotowa- 


piątek 23 sierpnia 1935 rokn. 


ne na dożywianie biednych dzieci, a war 
tość ich wymociła około 134 zł. 


X ARESZTOWANIE GAJOWEGO LA- 
SÓW KROMOŁOWSKICH. Liczne pobi- 
cia przechodniów i epacerowiczów lasów 
kromołowskich przez jednego z gajo- 
wych niejakiego Kotuię, doprowadziły 
do tego, że policja w Zawierciu nieludz- 
kiego gajowego osadziła w areszcie, 
Główni3 przyczyniło się do tego nielludz- 
kie skatowanie ciężarnej kobiety Sie- 
wierskiej Marji (Robotnicza 6). 

X APETYT NA POMIDORY. P. Klim- 
kowi Tomaszowi, urzędnikowi zarządu 
miejskiego, niezmani sprawcy skradli z 
ogrodu warzywnego 50 kg. pomidorów. 
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Najście awanturników na mieszkanie 


Jeden z napastników porąbany siekierą 


Wczoraj około północy mieszkańcy 
ulicy Krakowskiej w Będzinie zaalar- 
mowani zostali igłośnymi okrzykami 
pięciu pijanych osobników, którzy 
przechodząc ulicą zakłócali spokój. 

Awanturnicy weszli w podwórze je- 
dnego z domów. usiłując następnie 
dostać się do mieszkania Zygmunta 
Cygana. T 

Gdy Cygan nie chcial wpuścić in- 
truzów do swego mieszkania, ci po- 
wybijali mu szyby w oknach mieszka 
nia, przyczem głośno odgrażali mu 
się. 


Nalpadmięty Cygan uzbroiwszy się 
w małą siekierkę wybiegł na podwó- 
r > i ciął nial kilka razy pierwszego 
z brzegu awanturnika, którym okazał 
się niejaki Jan Musialik, zamieszka- 
tv przy ulicy Przecznej. 

Wkrótce na miejscu zajścia znala- 


nego siekierką Musiałika jest groźny. 
Policja wdrożyła dochodzenie, celem 
ustalenia nazwisk pozostałych awan- 
urmików. 


Zatarg w fabryce szkła 


Konferencje w Inspektoracie pracy 


Jak już donosiliśmy zarząd zango 
wiekiej fabrvki szkła w Ząbkowicach 
zaproponował wszystkim urzędnikom 
oraz robotnikom obniżkę płac o 15 
procent. 

Robotnicy, których zarobki przed- 
sławiają się bardzo skromne, nie zgo- 
dzili się na tę propozycję. wobec cze- 
go zarząd fabryki wymówił wszystkim 
pracę.. | 

Zagrożeni utratą pracy robotnicy 
zwrócili się do inspektoratu pracy o 
interwencję. Naskutek tego inspektor 
pracy wyznaczył konferencję która 
odbędzie się w sobotę dnia 30 b.m. z 


udziałem przedstawicieli zarządu ` fa- 
bryki i robotników. 

Sądzić należy, że zatarg zostanie zli 
kwidowany i około 200 ludzi nie po- 
strada „pracy. 

m X {Á 

Na dzień 15 wcześnia r.b. została 
wyznaczona przez inspektora pracy w 
Sosnowcu konferencja w sprawie u- 
normowania warunków płacy i pra- 


cy w wapiennikach „Brynica“ w Cze 
ladzi. 

Dnia 20 września odbędzie się kon- 
ferencja w sprawie ustalenia cennika 
płac w fabryce Zieleniewski, Fitzner- 
Gamper w Dąbrowie. 


ŻYCIE 


GOSPODARCZE 


zła się policja. która przewiozła po- 
bitego do szpitala. Stan życia po 


aa nm 


Rok urodzaju 


Międzynarodowy Instytut rolniczy 
w Rzymie ogłosił interesujący biule- 
tyn o najnowszych oszacowaniach te- 
gorocznego zbioru zbóż w Europie i 
w najważniejszych krajach zamor- 
skich. Okazuje się, że naogół zbiory 
dały lepsze myniki niż ro roku ubie- 
glym. Zbiór pszenicy jest oceniany na 
435 do 440 miljonóro centnaróro, 
czas gdy w roku ub. wynoeił 430 mil- 
jonów. Także i jakość pszenicy pod- 
niosła się znacznie. Równie pomyślnie 
A relacje o zbiorach żyta, które 
wypadły także korzystniej niż w ub. 
roku. Poprawa wyniku zbiorów żyta 
zazjibacła się głównie dzięki temu, 
że w dwu najważniejszych dla tej 
produkcji krajach tj. w Niemczech i 
ro Połsce, zbiory obecne wypadły le- 


Kronika gospodarcza. 


NĄ TARGI WSCHODNIE DO LWOWA. 
Liga Popierania Turystyki uzyskała zgodę 
Ministerstwa komunikacji na uruchomienie 
szeireru pociągów popularnych do Lwowa w 
okresie tńwgnia Targów Wschodmich. Ogó- 
łem A do Lwowa i4-cie takich po- 
ciągów, w tem na otwarcie Targów w dniu 
1 września wyjadą. pociągi popularne 2 
Warszawy, Katowic, Krakowa, Łodzi i Stam- 
sławowa, w okresie późniejszym zaś z Tar- 
monola, Borysławia. Przemyśla, Stryja. Zło 
czowa, Poznania, Lublina, Kowła i Wilną. 
Jak z tego widać, mieszkańcy całej Poleki 
będą mieli możność zwiedzenia hohaterskm 
e grodu — stolicy kresów oraz Targów 

udhodnich. będących wspaniałą rewją na- 
azej wytwórczości. tembardziej, że ceny 
przejazdu pociągami popularnemi będa skal 


piej niż zeszłego roku. Także kraje 
północno - europejskie spodziewają 
sę że zbiór żyła będzie n nich za 
dowalający. W innych kwajach Euro- 
py obraz tem przedstawia cię niejed- 
nolicie. 

Zbiór jęczmienia w większości kra- 
jów europejskich wypadł lepiej w 
tym, niż w ubiegłym roku. To samo 
odnosi się i do owsa. 

W Sowietach zb'ór pezenicy zapo- 
wiada się tak dobrze, iż przypuszczał 
nie będą one mogły w tym roku ar- 
tykuł ten eksportować. 

Prasa włoska podaje szczegóły u- 
mowy węglowej polsko - włoskiej 
stypulującej sprzedaż 100.000 ton pol 
skiego węgla wzamian za włoske cy- 
tryny i inne towary. 
kulowane bardzo nisko, a karta uczestnic- 
twa da prawo do bezpłątnego wstępu ma 
teren 'Tangów oraz do zniżek w teatrach 
lwowskich. 

O POLSKO - NIEMIECKICH ROKOWA- 
NIACH HANDLOWYCH, Jedne z pism po- 
dało wiadomość z Londynu jakoby sprawa 
rozrachunków i pładności za polski eksport 
do Niemiec została już pomyślnie załatwiona 
Jak nas informują jednak ze źródła dobrze 
poinformowanego, wiadomość ta nie odpo- 
wiada prawdzie, Rokowania w powyższych 
sprawach toczą się w dalszym ciągu. 
PROJEKT USTAWY © IZBACH PRACY 
e, słychać pęk Pracy i Opieki 
Spolecznej opracowało ostatnio projekt usta- s 
wv o Izbach Pracy, Projekt ten Gdzie przed | 
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łożony do uchwalenia ma eesjj jesiennej 
przyszłych izb ustawodawczych. 


WYWóZ POLSKICH WŁTWORÓW WAL 
COWINFANYCH. Wedlug doniesień prasy 
francuskiej wywóz polskich wyrobów walc: 
wnianych — mimo zasadniczego jporozu- 
mienia z międzynarodowym kartelem — 
został umormowany jedynie prowizoryczn € 
Udział zaś Polski w poszczególnych organi- 
zacjach akspontowych szczegółowo ustalony 

zie dopiero później, Stanowisko polskic- 
go eksportu będzie odmienne na rynkach 
zonmamizowanych i niezonganizowany Ñ: 
rynkach zorganizowanych, jak np. Holandj: 
krajach skandynawskich. Egipcie, Syrji 1 
p. ekemort polski korzystać będzie z udzia- 
łów ilościowych, które zostaną ustalone w 
porozumiemiu z  zrzeszeniami 


francuskiej, w 


Racjonalna 
pielęgnacja twarzy 


systematyczna oczyszczanie skóry, masaże, 
parówki, naświetlania, natryski, kąpiele twa. 
rzy, maseczki i wiele innych zabiegów, ja- 
kiemi współczesna kosmetyka rozporządza 
ma wielkie znaczenie hygieniczne i zapobie- 
gawcze przed różnemi niepożądanemi nale- 
cialościumi, jak: tworzenie się zmarszczek, 
brózd, zwisających policzków i podbródka, 
prvszczy, wągrów i t. p. Zabiegi kosmetyczne 
nadają cerze wszelkich cech zdmowia, natu 
ralnego kolorytn i świeżości. 

Należy pamiętać też o tem, że każda *kó- 
ra wymaga indywidualnej pielqgnacji i do 
stosowania odpowiednich dla danej cery 
środków kosmetycznych, nie należy zatem 
kupować kremu przed uprzedniem zasiągmię- 
ciem fachowej porady. 

Bezpłatnych porad udziela 
GABINET U d w 
KOSMETYCZNY »Uroda 


WŁDYSŁAWY WNUKOWEJ 
dyplom. kosmet. 
Sosnowiec, 3-g0 Maja 15. 


KRONKA OLKUSZA 


X POWRÓT „WŁÓCZĘGÓW*. Onegdaj 
powróciła do Olkusza z obozu wędrow:- 
nego z pogranicza czechosłowackiego 
(pieszo) 10 zagłębiowska drużyna harce- 
rzy w zdrowiu i pełna zadowolenia. Je- 
dynie komendant drużyny Zbigniew Ma- 
kusz przy powrotnej drodze uległ wy- 
padkowi zerwania ścięgien w kolanie, 
wskutek czżgo będzie zmuszony poddać 
się dłuższej kuracji. 

X DELEGAT DO SPRAW FINANSO- 
WO-ROLNYCH. P. wojewoda kielecki 
zamianował agrouoma powiatowego p. 
Marjana Patorskiego, dalegatem wojew. 
biura do spraw finansowo - rolnych w 
Kiel ch na pow. Olkuski. Pkspozytura 
biora służyć będzie drobnym rolnikom 
radą i pomocą we wszystkich sprawach, 
związanych z rolniotwem, prócz facho- 
wo-rolniczych. Siedziba biura w uczę- 
dzie rozjemtczym. 


X POŻAR W SZYCACH. W dn. 21 bm 


z nieustalonej narazie przyczyny Wy- 
buchł pożar w zagrodzie Stanisława 
Więckowskiego. Ogień zniszczył dach 


domu mieszkalnego, obory i zabudowa- 
nia gospodarcze, oraz 4 sztuki bydła i 2 
wieprze. 


X KRADZIEŻ KABLA TELEFONICZ. 
NEGO. Onegdaj około kościoła w Sulo- 
szowej skradziono kilkaset metrów ka- 
bla telefonicznego, zaciąegmiętego przez 
wojsko, będące na ówiczeniach. W tokm 
dochodzenia ustalono, że kradzieży ka- 
bla dopuściła się micszkanka Sułoszo- 
wej umysłowo chora, Agnieszka Wiel- 
gut. Kabe! odebrano, a Wielgntową od. 
dano pod opiekę gminy. 


X ZAGINIONA. W dn. 12 bm. wyszła > 
domu 19-letnia Anastazja Cieślik. miesz 
kamka Cianowic koło Ojcowa i do tej 
pory nie wróciła. Zaginiona jest umysło- 


wo chorą i b. ciężko wymawia, 


Pamiętaj o Funduszv 
Obrony Morskiej. 
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PROGRAM RADJOWY 


-LĄCZYMY SIĘ Z CASINO DE PARIS“ 

W sobotę, dnia 24 bm, usłyszy 
wą o godz. 20.10 wesołą audyc 
my się z Casino de Paris". 
reportażu z przelstaw.enia rowjowego o 
charakterze miedzynarodowym. W rogramie 
piosenki. francuskie, angielskie į włoskie, 
parodje oraz groteski, Audycię przygotował 
Adolf Fleischer przy współpracy rodowitej 
francuski p. Lucji Marlińskiej. 

KONCERT SOLISTÓW 

Zainteresuje nas szczególnie audycja soli- 
stów dn. 24 bm, o godz, 16.15 a to zytówno 
ze względu na solistów, kiórzy w nim wy- 
*tepują: Marję Olena śpiew i Władysława 
Szpilmana jak też ze względu na program: 
Usłyszymy tn bowiem szereg utworów pisi 
Sty tego koncernu Windyslawg Szpilmana. 
utworów, których już same tytuły wskazują 
na wznólczesny sposób komponowania i mu 
zycznego myślenia, 

ALEKSANDER MICHAŁOWSKI 
ŚPIEWA NASZE PIEŚNI 

W ramach zwyczajnt,o konceru sobotnie- 
go .Nasze piesni“ wystąpi dmia 24 bm, a 
godz, 19.30 nasz znakomity śpiewak operowy 
Aleksander Michałowski, ulubieniec publicz- 
ności teatralno - operowej i radjowej, Ar- 
tysta odśpiewa szereg pieśni kompozytorów 
polskich: Zarzyckiego, Pankiewicza, Maszyń- 
skiego, Maliszewskiego, Rudmickiego i Dym- 
ka, Akomp. prof. L, Ureteing. 


L4AJKOWSKIEGO: „FRANCESCA 
DA RIMINI“ 

W sobote. dn. 24 bm, o godz. 21 uslyszy- 
my w wykonaniu orkiestry P, R. pod dyr. 
Grzegorza Fitelbe rj poemat eymfoniczny 
Czajkowskiego rancesca da Rimini", U- 
uwór ten oparty jeet w swej treści progra- 
imowij na poemacie Dantego, ną tych sa- 
mych jogo częściach, które wziął Liszt do 
swej symfonji Dantejskiej, Czajkowski od- 
malowuje w pierwszej części poematu ple- 
kielze męki Tarran w których grzesznicy 
pokutują za swe ziemskie grzechy. Część 
druga to dzieje nieszczęśliwej miłości Fran- 
ceski, która zapałąła miłością do brata przy- 
rodniego jej przem marzuconego męża. 
Muż przyłapał parę miłosną i śmiercią wka- 
ral ewą niówierną a tak nioezczęśliwą żonę. 
Czękć trzecia to znowu Inferno, pelne pro- 
ży, strasznych widziadeł, potwornych du: 
chow. 

AUDYCJA DLA POLAKÓW Z ZAGRANICY 

Zbliżą ëlęą koniec lata, a z nim doroczne 
tradycyjne obchody dożynkowe, obchody 
berwne, śpiewane, radosne, miłe sercu każ- 
dego Polaka Każdy z nas prawie brał udział 
w takiej zabawie, obsenwowął piękne stroje, 
słuchał pieśni — tem milazych. że zazwycza] 
na poczekaniu — stosownie do chwili two- 
rzonych, Te uroczystości niedoctępne są jed- 
nak dla naszych braci na obczyźnie, dlatego 
też dnia 24 sicrpnig o godz, 21.00 poświęci. 
my im audycję zatytułowaną „Plon niesie- 
mv mon, w gospodarza dom“, 

PIĄTEK 23 SIERPNIA 1935 R, 

630 Audycja poranna. 11.57 Sygnał czasu. 
hejnał z Wieży Marjackiej w Krakowie 
12.15 Koncert Zespołu Arkąadjusza Flato, 
13.00 Chw'lka_ dla kobiet, 13.05 Muzyka 
(olvii 1550 Z rymku pracy. 13.35 Muzyka 
lekka i taneczna (płyty), 15.15 Cedula giełdy 
zbożowo - towarowej, 15.25 Wiadomości o 
eksporcie polskim. 415% Recital organowy 
prof. Fritza Lnbricha. 16.00 Pogądanka spo- 
bema =t „Dobrowolne u ieczeme na 
wvnądek choroby“ — wygł Władysław U- 
0 iewiez, 16.15 Koncert orkiestry Tadeu- 
nza Semedyńskiego, 16.35 Pogadanka dla cho- 
rych w opracowaniu ks, kapelana Michała 
Rękasa, 16.50 Codzienny adoinek prozy: Fra- 
gment z „Pamiątek Soplicy" H, Rzewuskie- 
ko. 1700 Recital fortepianowy prof. Edwar 
da Słeinberpera. 17.30 Wspomnienie o królu 
tenorów Mierzwińskim pogadanka mnzyczia. 
1740 Koncert orkiestry mandolinistów „Hąl- 
ka“ z Rozdzienia - Szopienic pod kierunkiem 
Kazimierza Rończy - Tomaszewskego. 18.00 
„Na terenach popowodziowych* — repor- 
taż wygl. płk, Tadeusz Tomaszewski. 18.15 
„Całą Polska śpiewa" — audycję prowadzi 
prof. Bromishuw Rutkowski, 18.30 ..Cechy. 
rola d znaczenie kobiety na Śląsku” — Kon- 
stante Sobolski. 18.45 Fragmenty opsrowe 
i piesni (płyty). 19.15 Koncert reklamowy 
19,50 Recital śmiewaczy Marii Rońskiej. Przy 
fartep. prof, Tmdwik Ursteim 19.50 Aktual 
nv monolog, 20.00 Porudy radjotechniczne 
(Jan CGiahotmy). 20.10 Amelko Galli-Cwrci 
I Enrico Carmen (płyty). 2055 „Obrazki z ży- 
cia dawnej i współczesnej Polski 21.00 Kon- 
cert symfomieny w wykonaniu orkiestry 
PAIRI pod dyr. Grzegorza Fitelberga, 22.00 
Wiadomośri sportowe. 22.10 Skrzynka fran- 
ord 2340 Muzyka egłlonowa i taneczna 
LAAD a h a 


Z CAŁEJ 


EI OLSKI 


APARAT DO WYŁUDZANIA 
PIENIĘDZY 


Przed kilku dniami zjawił się u rolni- 
ka Stanislawa Kowalskiego we wsi Go- 
azczanmow pod Łodzią jakiś osobnik i za- 
przysiągłszy go do zachowania tajemini- 
cv, zwierzył się, że otrzymał od swego 
brata z Rosji sowiockiej list, w którym 
donosi mu że w Goszczanowie na po- 
lacb Komalakiego jest zakopana kasa 


„KURJER ZACHODNI” 


jednego z pułków rosyjskich, ukryta tam 
podczas odwrotu armji rosyjskiej z Ło- 
dzi, Tajemniczy osobnik wręczył Ko- 
walskiemu plamy, na których była ozna- 
czone mieśsce. gdzie należy szukać skar- 
bu, zarazem pokazał mu jalkiś tajemni- 
czy Aparat, przy pomocy którego można 
było wykryć, gdzie leży zakopany skarb. 
Wartość skarbu miała wynosić pół mi- 
ljona rubli, połowa w złocis, druga po- 
łowa w srebrze. 

Wzięto się ochoczo do odikopamia sikar 
bu, lecz po kilku dniach tajemniczy o- 
sobnik «oświadczy, że aparat jest niewy- 
statczający i trzeba kupić nowy, który 
kosztuje 1.200 zł. Zbałamucomy wieśniak 
wręczył przybyszowi 800 zł, i wyprawił 
go do Warszawy, by dołożywszy swoje 
pieniądze, ezemprędzej zakupił wdosko- 
nalony aparat do odkrywania skarbów. , 
Po kilku dniach oczekiwania, Kowalski 
zorjentował się, że padł ofiarą oszusta, | 


piątek 23 sierpnia 1935 roku. 
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który ulłotnił się z Goszczanowa bezpo- | towamo dwóch synów: Mikołaja «i Bro» 


wrotnie, 
SYNOWIE ZABILI OJCA 


W Roadole koło Mikołajowa został za- 
mordowany rolnik Mikołaj Szaran. Śledz 
two wykazało, że Szaran od dłuższego 
czasu chorował i z tego powodu żona 
jego i synowie odmawiali mu utrzyma- 
nia tak, że musiał żyć w skrajnej nędzy 
Ostatnio Mikołaj Szaran postanowił 
sprzedać kawałek gruntm i rozpocząć ży- 
cie klaeztorne, a uzyskane ze sprzedaży 
pieniądze przeznaczyć na klasztor, Za- 
miar ten wywołał w jego rodzinie wiel- 
ką burzę, aż wreszcie Szaran zmarł w 
tajemniczych okolicznościach. Pizepro- 
wadziwszy sekcję zwłok. komisja eądo- 
wo-lekarska stwierdziła u Szarana zła- 
manie prawie wszystkich żeber | moatlca. 
co wyraźnie wskazuja na śmierć gwał- 
towną. Na skutek wyniku sekcji aresz- 


nisława. 


SKAZANIE MORDERCZYNI 
WŁASNEGO DZIECKA 


W Bytomiu zakończył się sensacyjny 
proces przeciwko 42-letniej Bercia Kru- 
pównmie ze ŚStolarżowić, która przed 10 
dniami udusiła swego synka 9-letniego 
Waltera w obawie przed rozstaniem się 
z nim. Chłopiec miał być bowiem odda- 
ny do zakładu wychowawczego w Byto- 
miu. Lekarz rzeczoznawca oświadczył. że 
Krupówna jest peychopatką, ofiarą losu, 
której uwodziciel złamał życie, pozba- 
wiona opieki moralnej, jednakże jest w 
zupełności odpowiedzialna za swój czyn. 
Prokurator domagał się 10 lat domu kar- 
nego za za bójstwo, sąd skazał Krupów- 
nę na 8 lat domu kamego, W motywach 
wyroku sąd nie uwzględnił żadnych oe 
koliczności łagodzących. 


Wyzysk „championów świata” 


Tajemnice amerykańskiego boksu 


Amerykańskie pismo „Today“, wy 
chodzące w Nowym Jorku, zamie- 
szcza artykuł Dana Parkera, odkry- 
wające kulisy tak popularnych nie- 
tylko w Ameryce, ale i w Europie, 
wałk atletów. 

— Liberja uważana jest w dzisiej- 
szych czasach jako ostatnia twierdza 
niewolnictroa — Kw (e swój ar- 
tykuł Dan Parker, — Ale wystarczy 
zaobserwować obyczaje, jakie panuj 
w świecie sportowym, aby przekonać 
się, że to jest właśnie dziedzina naj- 
większego niewolnictwa w postaci 
kontrakiu i gróźb znalezienia się na 
indeksie. Więzy są e'lniejsze ponad 
wszystko. 

FANTASTYCZNE ZAROBKI 
BOKSERÓW 


Zajmijmy się _ przedewszystkiem 
dziedziną boksu. Rzadkie są w Ame- 
ryce wypadki, aby którykolwiek z 
bokserów zatrzymywał zdobyte ho- 
norarja wyłącznie dla siebie, Przeważ 
nie w ększą część ich oddaje jednemu 
lub nawet paru menażerom. Jako 
przykład Dan Parker przytacza 
cham piona ciężkiej roagi, Maxa Bau- 
era, który menażerowi swojemu, naz- 
wiskiem Lor mer, wypłacał 50 proc. 
swoich homorarjów. Wkrótce potem 
tenże Lorimer odstąpił niejakiemu 
Hoffamanowi połowę owych 50 proc., 
jakie sam pobierał od boksera, 

W ten sposób swą ciężką pracą 
Max Bauer utrzymywał już dwóch 


ludzi, kiedy jednak Lorimer bywał 
niewypłacalny, Hoffmann zwracał 
się o wypłatę procentów mprost do 
boksera. W rezultacie tak omotal 
mało orjentującego się w sprawach 
pieniężnych człowieka. że Max Bau- 
er otrzymywał ze swoich olbrzymich 
zarobków zaledwie 30 proc. 

Dlaczegóż bokserzy zgadzają s'ę 
na tego rodzaju warunki i dobrowo 
nie oddają się w niewolę | menaże- 
rów? Pochodzi to stąd, że bohatero- 
wie ringu są zazwyczaj ludźmi nie 
or jentującymi się ro sprawach pienięż 
nych i nie potraf a wykorzystać praw 
które mogłyby ich obronić. Pozatem 
uważają za niegodne zwracamie się o 
interwencję sądową. n'ejednot rotnie 
wolą wspaniałomyślnie darować oszu 
kańczermu menażerowi większe sumy, 
niż procesować się z nim:. 

Wypadek; Primo Carnera jest naj 
lepszym dowodem eksploatacji bok- 
seróro. Podczas swojej zawrotnej kar 
jery Carnera zarobił około 10 miljo 
nór franków. Tymczasem suma ta 
tak „wsiąkła” w -k'eszenie menaże- 
rów, że Carnera mógł zaledwie za 
resztę pieniedzy kupić s*%oim rodzi- 
com maleńki domek. Trzeba przyz- 
nać, że w rezulłac'e nie jest to zbyt 
wygórowana cema, jaką otrzymał za 
swoją porozbijaną i znieksziałconą 
w zapasach twarz. 


SZKOŁA POKONANYCH 
Ciekawą instytucją w „przemyśle 


Dwadzieścia kilka dań 
Gościnność chińska 


Gościnność w różnych krajach Eu- 
ropy jest niczem rmobec gościnności 
skośnookich Chińczykóm. 

Bogaty lub względnie zamożny 
Chińczyk, urządzając przyjęcie, my: 
syła droa zaproszenia: jedno, w któ- 
rem zawiadamia o mającem się od- 
być przyjęciu, na który to dzień, jak 
zapewuia, „przyprowadzi do porząd- 
ku maty i wymyje starannie dzbany 
do wina“ i drugie, które wysyła w 
przeddzień przyjęcia z ozmaczeniem 
dokladnej godziny posiłku, po otrzy- 
maniu zgody ze strony zaproszonego. 

Gość o oznaczonej porze zjaria się 
ro domu gospodarza i wręcza mu kar 
tę zaproszeniową. Następuje wymia- 
na grzecznościowych zdań, w której 
i gość i gospodarz prześcigają się w 
pommiejszeniu godności swojej osoby. 
Przed: udaniem się do jadalni goście 
piją herbatę. 

Po herbacie  „najznakomitszy* z 
pośród zaproszonych, czyli t. zw. 
„główny“ gość. prosi pozostałych, 
by szli naprzód, czemu mniej „zna* 
komici* goście się opierają, mówiąc, 
iż „n:e mogą odważyć się“ na to. Naj- 
większy, prawdziwie chiński cere- 
monjał odbywa się przy stole. Gospo 
darz zwraca się do głównego gośc:a; 
wskazując mu zaszczytne miejsce 
przy stole: ten opiera się, zwracając 
się do imnych gości. nazywając ich 


godniejszymi od siebie ; prosząc ich o 
zajęcie wskazanego mu pnzez gospoda 
rza miejsca. Gdy jednak pan domu 
oświadcza znakomitemu gościowi, iż 
nikt nie może się z nim róronać, ów 
odbiera z rąk gospodarza pałeczki do 
jedzenia i filiżankę do wina, poczem 
obydwaj składają sobie głęboki ukłon 
i dopiero po zakończeniu go wszyscy 
siadają. 

Już po trzeciem ułbo czwartem da 
n'u goście skarżą się, że jedzenia jest 
zbyt dużo, chociaż wiedzą, że będzie 
jeszcze conajmniej dwadzieścia dań. 
Po tym „skromnym“ obiedzie gospo- 
darz przeprasza gości za „liche" przy- 
jęcie i prosi ich o przebaczenie, że 
już więcej nic nie dostaną. — Osłat- 
nią potrawą jest zupa, po której go- 
ście znów przechodzą, ceremonjując 
się, do salonu na herbatę. 

Przyjęcie w domuChińczyka trwa 
zwykłe od południa do późnego roie- 
czora, co nie jest wcale dziwne. gdy 
się zważy ilość dań, któremi gościn- 
ny gospodarz raczy swych gości. Po 
herbacie goście żegnają gospodarza: 
przepraszając, że mu  przeszkodzili, 
gospodarz zaś jeszce raz przeprasza 
za bardzo skromne przyjęcie i dzięku 
je za zaszczyt złożenia wizyty Jego 
„skramnet i nodłei osnhie”. br 


ringowym” jest instytucja  zapaśni- 
ków, którzy stale przegrywają me- 
cze. Są tol udzie, którym nigdy n:e 
jest znana radość zwycięstwa. ale za 
to nie narzekają nigdy na bezrobo- 
cie. 

Jednak od czasu do czasu, któryś 
z zapaśników buntuje się przeciwko 
temu reżimow:.:. W roku ubiegłym 
bokser Frankie Petrolle zwrócił aie 
do komisji atletycznej w Nowym Jor 
ku z prośbą o unieważnienie jego 
kontraktu, jaki podpisał z menaże- 
rem Immy Bets. Kładł nacisk na to. 
że Betts skłaniał go do umyślnego 
przegrania wałki. 

Bokser w rezułłac'e sprawę wygrał. 
a menażer został zdyskwalifikowany. 
Niezawsze jednak sprawa przybiera 
tak pomyślny obrót i niejednokrotnie 
naironi zapaśnicy, którzy oddali się 
w niewolę swoim menażerom, muszą 
chronicznie przegrywać i ulegać na 
ringu. 

Jeszcze inna forma eksploałacj'. to 
koszty na reklamę. Menażer oświad- 
cza wtedy: ażlecie; że musi śe 
mu prasę" a to wymaga ewnyc 
wikładów.- erei zy, jakie 
bierze na ten cel, bardzo zresztą proe 
blematyczny, są famtastycznie duże, 
a bolkser nie jest w stanie ich skon- 
trolować. 


GANGSTERZY RINGU 


Kiedy zapaśnik przesłanie juź być 
debjutantem i zorjentnje sę w sytu- 
acji, oraz chciałby przedsięwziąć ja- 
kieś kroki na własną rękę, wówczas, 
jeśli chce uwoln'ć się od swojego me 
nażera, natrafia na niestychane trud- 
ności. Menażer, którego bokser chce 
porzucić, grozi mu popsuciem opinj: 
i wszelkiego rodzaju utrudnieniam: 
w świecie sportowym, tak że atleta 
chcąc sobie zapewnić względny epo- 
kój, zobow 4zuje, się do Ha AOR AGI 
swojemu b. męnażerowi stałego ha- 
raczu. 


CHYBIONY CHAMPIONAT 


Dan Parker, demaskując menaże- 
rów i odkrywając kulisy ringów ame 
rykańskich, przytacza jeszcze przy- 
kład nieczystych tranzakcyj w zakre- 
sie championatór świata. Sprawa by- 
ła tego rodzaju, że Karl Pojella. jeden 
z najznakomitszych atletów amery- 
kańskich miał walczyć z Węgrem. 
Sandorem S$zawo, któremu przepowia 
dano wielką przyszłość. Zupełn'a nie- 
spodziewanie Pojella otrzymał od 
swego memażera polecenie, aby prze- 
grał tę walkę. Menażer bowiem już 
do spółki ze swoimi kompanam: roy- 
dali tysiące dolaróro na przygotorwa- 
nie nowej imprezy i druk af:szów, w 
których zapowiadali. że Szawo po 
zwycięstwie Pojelła będzie walczyć 

dosem 


„o championat świata z Jin Lom 


Tymczasem Pojella, wbrew rozka- 


zowi, walczył uczciwie i zwyciężył 
Od tego tzasu otrzymał isko 
„uczciwego zapaśnika”, ale również 


od tego czasu wszelkie przedsiębior- 
stwa.. trudn'ące się z ea za- 
pasów bokserskich, zamknęły mu do 
stęp na ringi i tak się skończuła kar 


iena uczciwego zaDaś, 


8 


©SPORT 


W sobotę dnia 24 bm. o godzinie 17 
na boisku własnem przy ul. Ałeja od 
będą się p:łkarskie zawody koleżeń- 
skie między STS. „Unja — 06 Mysło- 
wice. 

Przed meczem bokserskim 


POLSKA” — NIEMCY 


Zbliżający się mecz bokserski Pol- 
ska Niemcy w dniu 1 września w 
Warszawie będzie siódmem spotka- 
niem obu reprezentacyj. W roku 1929 
w Wrocławiu Niemcy wygrały 10:6, 
w r. 1950 w Katowicach w tym sa- 
mym stosunku, w roku 1931 w Pozna 
niu Polska odniosła jedyne zwycię: 
stwo 10:6, w roku 1952 w Dortmun- 
dzie przegrała Polska 14:2, w roku 
1954 w Poznaniu przegrała 10:6, w 
SĘ 1935 w Fassen przegrała Poleka 
11:5. 

Drużyna niemiecka rozegrała do- 
tąd ogółem 39 spotkań, z których wy 
grała 51, zremisowała trzy, przegrała 
5. zdobywając punktów  indywidu- 
aln'e 65:15, drużyno 410:204. Stosu- 
nek z Polską wyraża się następująco: 
6 spotkań, 5 zmycięstw, 1 porażka, 
drużynowo 10:2, indywidualnie 
61:35. 

Niemiecka reprezentacja . bokser- 
ska na mecz z Polską przedeław:a eię 
następująco od muszej do ciężkiej: 
Faeber (Augsburg), Rasbilber (Frank 
furt), Buetter (Augsburg), Buetter [I 
(Wrocław), Semedes (Dortmund), Mu 
rach (Schalke), Stein (Kolonja). Jae- 
per (Szczecin). Runge (Elberfeld). 

Kapitan związkowy PZB; p. Bile- 
wicz usławił po lustracji obozu bok- 
serskiego na Bielanach nastepujący 
skład reprezentacji Polsk:: waga mu- 
sza Rathole, rez. Sobkomiak, kogucia 
Krzemiński. rez. Kajnar, półśrednia 
Misiureroicz, rez. Leleroski, średnia 
Majchrzycki, rez. Chmielewski, pół- 
cężka Szymura, rez. Doroba I, ciężka 
Pitat, rez. Choma. 

i Rae. MIE 


Badania lekarskie sędziów 


BO a ca PKS wszyscy 
sędziowie piłkarscy muszą być pod- 
dami badaniom lekarskim. 

W związku z tem podkolegjum sę- 
dziów w Zagłębiu Dąbrowskiem za- 
wiadamia. że w najbliższych dniach 
poda do w'adomośei swych członków 
ścisłą datę. kiedy zostaną przeprowa- 
dzone badania i kto ich dokona. 


Mecz lekkoatletyczny ro Czeladzi 


Sokół gniazdo Czeladź na dzień 15 
bm. projektował urządzenie zawodów 
Jlekkoatletycznych. które jednak epo- 
wodu ulewnego deszczu nie odbyły 
się Zawody te odbędą się zatem 25 
bm. o godz. 15 na stadjonie miejskim 
w Czeladzi. Walczą zespoły męskie 
„06“ Mysłowice contra Sokół Czeladź, 
przyczem do podanych konkurencyj 
dodano jeszcze rzut młotem. 

Prócz tego odbędzie się trójmecz 
pań z udziałem Sokoła Czeladź, So- 
koła Siemianowice i CKS. 


Ruch W. Hajduki — F. C. Wien 
2:0 (1:0) 

Zawody te rozegrane w środę na 
boisku Ruchu zakończyły się niezasłu 
żemem zwycięstwem drużyny Ruchu 
Ślązacy grali najsłabszy mecz w se- 
zonie i poza pomocą i obroną zagrali 
miejscami fatalnie. Wyróżmili sę je- 
dynie pomoc i obrona. Najsłabszy na 
boisku, Peterek i Wodarz. Na miejscu 
Wiłimowskiego zagrał Urban, a na 
grawem skrzydle Itner. Drużyna 
wiedeńczy ków a niezwykłą ofiar 
nością w grze oksziła się jako prze- 


„KURJER ZACHODNI” 


WYCHOWANI 


1 FIZYCZN 


ciętny zespół. Bramki dla Ruchu zdo 
byli: Krusze i G'emza. Widzów oko- 
ło 2.000. 


Piłkarska reprezentacja sędziów 
podkolegjum 
Jak w swoim czasie donosiliśmy, w 
niedzielę dnia 25 bm. piłkarska repre- 
zentacja podkolegjnm sędziów Zagłę- 
bia Dąbr. rozegra spotkanie z druży- 


ną sędziów OKS, jako pecdmerg 
spotkania reprezentacji Zagłębia z re- 


prezentacją Częstochowy. 
skład reprezentacj: sędziów wcho 

dzą pp.: Skawiński, Grabowski, Gra- 
biński, Stolareki, Małecki, P:etrakow- 
ski, Nowak, Morgała, Puz, Włosiński. 
Sozański; rezerwa A Trzmiel. 

Wyjazd z Sosnowca nastąpi o godz. 
5.49 ramo, zbiórka na dworcu o godz. 
5. Wyznaczeni do reprezentacji sę- 
dziowie winn; zabrać pełny ekwipu- 
nek, 

Kierownikiem 
Br. Czech 


ekspedycji jest p. 
Tabela rozgryroek o mejście do Ligi 


Stan rozgrywek przedstawia się 
następująco: 


1 grupa gier st. pkt. st. br. 
Union Touring Łódź 4 6:2 15:4 
Legja Poznań 3 54 10:5 
Polonia Bydgoszcz 3 2:4 4:9 
Skoda Warszawa 4 1:71 „647 

2 grupa: 

Dąb śląsk 1 14 0:0 
Brygada Częstochowa 1 14 0:0 
3 grupa: 
Czarni Lwów 2 4:0 7:2 
PKS Łuck EPZHU+ FE 
Strzelec Siedlce PRO T 2:5 
Rewera Stanisławów 2 0:4 Dig 
4 grupa: 
Śm:gły Wilno 50,/6:6, 12:3 
Warmja Grajewo BEAL (6:5 
Kotwica Pińsk AEDS 0 3:15 
Amerykańscy lekkoatleci 
m Warszarie 

W dniach 7 i 8 września odbędą 

się w Warszawie międzynarodowe 


zawody lekkoatletyczne z udziałem 
6 amerykańskich lekkoatletów. Na 
tych zawodach dojdzie do szeregu sen 
sacyjnych prow M. in. Ku- 
chareki walczyć będzie na 800 m. z 
Robinsonem. Przeciwnikiem Schnei- 
dera i Morończyka w tyczce będzie 
Sefton WY OOM inny tyczkarz ame- 
rykański. Przyjeżdża następnie sprin 
ter amerykański Andersen 10,4 na 
100 m.) oraz miotacz i skoczek, 


Reg, 


OPOCZYNEK SPORTSMENKI. 


piatek 23 sierpnia 1935 roku. 


Zakończenie turnieju 
TENISOWEGO W żARKACH 


W ub. niedzielę po całotygodnio- 
wych rozgrywkach nastąpiło zakoń- 
czen:e turnieju tenisowego, który, jak 
już donieśliśmy, odbywał się w miej- 
scowości letniskowej Żarki przy zal 
„Nałęcz“ hr. Raczyńskich z udziałem 
14 zawodników, w iem 4 pań i 10 pa- 
nów z Częstochowy, Myszkowa, Za- 
w:ercia i Sosnowca. 

Po ćwierćfinałowych, interesują 
cych pół finałach i grach eliminacyj- 
nych nastąpiły w sobotę i niedzielę 
budzące ogólną emocję publiczności i 
zawodników rozgrywki finałowe w 
poszczególnych konkurencjach. 

Wymik: finałów były następujące: 

W grze mieszanej zwycięstwo odr 
niosła para pp. Ordonora — Zaleski 
jum. przeciwko parze pp. Szpryngie- 
rowa — Ordon 4:6, 6:0. 6:4. 

W grze podwójnej panów zwycię: 
żyła para pp. Bartoszek — Pietrzak 
przeciwko parze pp. de Ville — Mo- 
rawski 5:7, 2:5, 6:5. 

W grze pojedyńczej pań zwycięży- 
ła p. Bartoszkoroa przeciwko p. Za- 
leskiej 9:7, 6:1. 

W grze pojedyńczej panów zwycę: 
żył p. Zaleski jum. przeciwko p. de 
Ville 7:5, 6:0. 

Na dobrym poziomie pod względem 
techniki ; stylu gry stały zwłaszcza 
double, półfinały i finał panów, bu- 
dząc rzęsiste oklaski, których licznie 
zebrana publiczność nie szczędziła 
zresztą wszystkim wyróżniającym się 
zawodniczkom i zawodn:kom. 

—X—— 


Maraton o mistrzostwo Polski odbę- 
dzie się ro Warszamie. 
Maraton o mistrzostwo Polski od- 
będzie się w Warszawie pod Okęc'em 
dnia 22 września. Start i meła na bo- 
isku Skody. 


Motocyklowe myścigi górskie ro Wiśle 


W związku z zapowiedzianemi na 
dzień 25 bm. w Wiśle moteykłowemi 
wyścigami górskiemi pod nazwą 


Baczność PT. Odbiorcy siedmioizbowi! 


W miesiącu sierpniu I blok wynosi 15 kWh 

12 , 

Porównajcie to z rachunkiem z poprzedniego roku a przekonacie się, 

że taryfa blokowa daje oszczędność i pozwala na szersze zastosowanie 

aparatów elektrycznych domowego użytku. 
ELEKTROWNIA OKRĘGOWA 

w Zagłębiu Dąbrowskiem, Sp. Akc. 


„Tourist Trophy“ zarząd motocyklo 
wego klubu Związku strzeleckiego Za- 


głębia D 


rowskiego organizuje wy- 


cieczkę klubową w tym dniu do Wi- 
sły. Członkowie klubu obowiązani są 
licznie stawić się w niedzielę na punki 


zborny przed lokałem klubu 


w 


snowcu przy ul. Piłsudskiego 8, skąd 
odjazd nastąpi o godz. 6 rano. 


W londyńskim zoologicznym ogrodzie przy- 
ezla na Świat mała żyrafa. 


DRONE OGŁOSZENIA 


Hanka | Wythoanwie 
| oo A A) 


MATURYCZNE 


kursy półioraroczne z 
zakresu ośmiu i sze- 
ściu klas gimnazja!- 
nych, Wpisy i infor- 
macje: Katowice, ul. 
Mickiewicza Państwo- 
we Gimnazjum od 27 
sierpnia do 2 wrześń- 
nia, codziennie mię- 
dzy godziną 18 a 20 


KUPNO 
i SPRZEDAZ 


Wapno 


budowlane z pieców 
Hoffmanowskich wy- 
sokoprocentowe, polo 
cają: Zakłady „Eltes” 
— Będzin, Sielecka — 
Tel. 5-95 4102 


Myśliwskie przytary 


Torby, plecaki, fute- 
rały na broń, pasy 
nabojowe, troki, ba- 
ty, kagańce, smycze 
itp. poleca: racow- 
nia Wyrobów  Skó- 
rzanych į Przyborów 
Podróżnych 


Z. Piechocki 


Dąbrowa Górn, So- 
bieskiego 23. Przyj- 
muje obstalunki i re- 
peracje. 4218 


niedrogo do sprzeda- 
nia, Wiadomość w 
poziom szpitala U- 
ezmeczalmi. 


oee aa 
Różne 

| z 
ZAKŁAD 


, tepozany, 
kozetli, fotele kinbo 
e Robota, solidna. 

OrkuroncyjJne 
Warunki dogodme. — 


FOTOGRAFJE retu- 
szowane do oc. 

i po cenia lo 
mowej. PORTRETY w 
ramach na raty po 2 
zł. miesięcznie. FO- 
TOGRAFJE w e 
na realanie do na- 
grobków prima robo- 
ia. ZDJĘCIA filmowe 
przy zakładzie grupo- 


snowiec,  Piłendskiegc 
Nr. 14, 


KOREKTOR - STROJ. 
CIEL fomepianów, 
piamin, fisharmon ji. — 
Wiadomość: Kawiar- 
nia „Europa“ — tel 
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Gdizialy „Karjera Zachodniego : 3 


w tekście 45 gr.; za tekstem 20 gr. 


1 święla 25a drożej, 


Szerokość szpalt przed tekstem i w tekście 20 mm. 
Numery dowodowe płatne. Za terminowy drnk oraz przestrzega- 


Wiersz milimetrowy jednołamowy: na f-ej stronie, względnie przed tekstem 60 gr; 
Ogłoszenia drobne 10 — 30 gr. za każdy wyraz. 
w niedziele 


za tekstem 35 mm.; 


nie miejsca ogłoszeń Admin. nie odpowiada. 


BĘDZIN, MA Ea 7 — 
Łacińskiego, — KIELCE, Sienkiewicza 43, 

RZEMI CE, księg, W. Bagińskiej. 

MYSZKÓW, kiosk SŁ Jaworskiego. 


"WYDAWCA i REDAKTOR NACZ SIEFAN ARNOLD. — DRUK „KURIERA ZACHO! 


- ZAWIERCIE, 3-go 


— ŁAZY, Władysław Jaworski — 
Maja 29, — 


1IEGO" w SOSNOWCU. PILSUDSKIEGO 4 


SERYJNE DROBNE OGŁOSZENIA. 
Po 10 wyrazów w każdem kosztują: 


ogł. 20 zł. 


20 drobnych ogł. 13.00 zł. 


| 30 drobnych 


10 drobnych ogł. 
5 drobnych ogł. 4.00 zł. 
Za każdy wyraz dodatkowy dopłaca sę poje 


7.00 zi. 


CZELADŹ. J. Dembiński, Milowicka 5. — DĄBROWA GÓRNICZA, Krótka t1. — GRODZIEC, Kioak 
OLKUSZ, Rynek, kiosk p. Kordaszewskiezo, — 
ZĄBKOWICE, kiosk p. Krupy. — ŻARKI, F. 


Nunberz. 


— REDAKTOR ODP, HENRYK STRYJKWSKU 


